Redakcja Administracja: Ł6dż—AI, Kościuszki Ar. 29, tel. 100-99 


Redaktor )rzyjmaje 
Administracja cjnna od godz. 9 


DROLETARIUSZE WSZYSTKICH KRAJÓW 


od godz, 17—19. Rękopisów nie 
do 15 I ed 17 do 19, 


Redaktor 


Sytuacia na froncie 


Siguenza, że nawszystkich fron- 
tach Madrytu popda się poprawi. 
ła, co przyczynił się do ożywie- 
nia działalności obu stron wal- 
czących. Ostre talki toczą się na 
odcinku Guadaajara. W akcj! 
bierze udziai dta ilość artylerii. 
Powstańcze eshdry samolotów 
myśliwskich otvorzyły wczoraj 
drogę dla nabtu trzymotorow- 
ców bombardujgzych, które za- 
rzuciły wielką jościa materiałów 
wybuchowych płzycje wojsk rzą- 
dowych, a szczególnie linie komu. 
nikacyjne, któryni dopływają po- 
silki. W pkoliży Trijueque aż 
do Tajuna, od popołudnia po- 
zawszy dd póżnego wieczora nie 
Hogi pechoty: 
/ GŁÓWNA KWATERA 
'POWSTARCÓW O SYTUACJI. 


” ]ak donoszą źródła powstańcze 


iska rzędowe przeprowadziły 
wczóraj gwałłowny atak na zdo. 
byte przed dwoma dniami przez 
powstańców pbzycje na północ 
od Jaramy. Po krótkim „lecz in 
feńsywnym przygotowaniu arty 
feryjskim oiągtęły oddziały rzą 
dowe, posttpując w ogniu kara. 
binów mastvnowych, okopy po- 
'wstańcze, gdzie rozgorzała trwa- 
"aca 2 godz ny walka wręcz. Kres 
wzajemnem:. zijaganiu się poło. 
żyła przybycie fezerw powstań 
tzych, które wyparły przeciwnika 
Wieczorem zanbkowały oddziały 
tządowe powtómie linie powstań 
«ze, lecz zostały z wielkimi dla 
siebie stratami bdparte, Wojska 
fządowe usiłowiły również odzy- 
skać na odcinkalh Pingarron i Bu- 
rarrón utracone wążne pozycje. 


/ dominujące nad doliną Alcalade- |palń Śląska „Giesche“, zatrudnia- 


się. 
AKCJA 

LOTNIKÓW RZĄDOWYCH. 

Hiszpańska agencja rządowa 
donosi, że eskadra lotnicza, która 
bombardowała okopy nieprzyja 
cielskie w okolicach Guadalajara, 
stoczyła bój powietrzny z samo- 
lotami powstańczymi, przy czym 
jeden z samolotów zosłał strąco- 
ny, a drugi uszkodzony. Lotnie- 
two rządowe bombardowało poza 
tym kilka kolumn zmotoryzowa - 
nych, z których jedna składała 
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zwraca się, 


się z czołgów oraz samochodów 
pancernych i ciężarowych. 
DZIAŁALNOŚĆ 
FLOTY RZĄDOWEJ. 

Ministerium marynarki komu 
nikuje: W ciągu ubiegłego tygo 
dnia działalność floty rządowej 
była bardzo ożywiona. Okręty wo- 
jenne konwojowały i ochraniały 


na dużej przestrzeni wybrzeży 
hiszpańskich 6 wielkich statków 
handlowych, załadowanych cen 


nym materiałem. Statki te skiern. 
wane byży do portów śródziemno- 
morskich i atlantyckich. 


Cena numeru 10 groszy 


Drukarnia Ludowa. Pi 


marca 1937 
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| | Życie w „Trzeciej“ Rzeszy 
Walki na odcinku Guadalajara Plaga denuncjacji — Zakaz czytania prasy zagranicznej 


Akcja foty powietrznej i morskiej Rządu 


Korespondent davasa donosi zf he - Nares. Atak ten nie powiód? 


Plaga denuncjacji w Niemczech 
przybrała ogromne rozmiary, przy 
czym nawet węzły rodzinne nie 
stanowią tamy przed  donosiciel- 
stwem. Coraz częściej wychodzi 
na jaw, że nawet dzieci denuncju- 
ją do Gestapo rodziców, zarzuca- 
jąc im wrogi stosunek do dykta- 
torskiego reżimu, Wiele denuncja- 
cji popełnianych jest z zemsty dla 
pieniędzy lub kariery. Gestapo wy 
daje wielkie sumy na -denuncjan- 
tów i konfidentów. 


Sądy niemieckie przepełnione sa 
procesami, których podstawę sta- 
nowią denuncjacje. Ostatnio sad 
grśstwowy w Berlinie, uzasadnia- 


Górnicy odrzucili orzeczenie, arbitrażowe 


Groźba wybuchu strajku powszechnego 


W związku z orzeczeniem Ko- 
misji arbitrażowej w sprawie za- 
robków wozaków i dzionkarzy, od 
było się w Katowicach posiedzenie 
Komisji międzyzwłązkowej. Po 
obszernej dyskusji Komisja OD- 
RZUCIŁA ORZECZENIA, WOBEC 
NIEUWZGLĘDNIENIA PRZEZ NIE 
POSTULATÓW GÓRNICZYCH. 

Na dziś zwołano konferencję 
wspólną z wydziałami górniczych 
rad załogowych W SPRAWIE 
STRAJKU GENERALNEGO W 
GÓRNICTWIE. 

W razie uzgodnienia stanowisk 
— W DNIU 19 b. m. WYBUCH- 
NIE STRAJK POWSZECHNY W 
GÓRNICTWIE. 


X 
szk 
Na jednej z największych ko- 


jącej 3400 pracowników, wybuchł. nym, 


strajk okupacyjny. Ogłosiło gr 
1000 górników w podziemiach 
Do akcji przyłączyli się górnicy 
na powierzchni. 

Wysunłęto szereg postulatów, 
przeważnie o charakterze lokal 


oraz postulat zasadniczy 
skrócenia czasu pracy i podwyźżk* 
zarobków, Postulaty lokalne zo 
stały przez dyrekcję przyjęte; oba 
postulaty zasadnicze zostały od 
rzucone. 


jąc jeden z wyroków unięwinnia- 
jących oświadczył, że fałszywe 0- 
skarżenia i denuncjacje powinny 
być surowo karane, tym bardziej, 
że donosicielstwo stanowi podłą 
cechę charakteru. 

Opierając się na tym wyroku 
niektóre czasopisma w Niemczech 
domagają się ogłaszania w prasie 
nazwisk donosicieli. Pisma podno- 
szą, że denuncjacje w „Trzeciej“ 
Rzeszy urosły do rozmiarów zara- 
zy i stały się klęską społeczną. 

BOJA SIĘ SŁOWA PRAWDY. 

Czytelnictwo prasy «obcej w 
Niemczech spadło bardzo poważ- 
nie — po częstych zakazach przy 
wozu różnych dzienników i czaso 
pism zagranicznych. W kioskach 
znaleźć można bardzo ograniczo- 
ną ilość wydawnictw obcych. Po- 
miiałae względy polityczne, które 
powodują wciąż nowe, zakazy de- 
bitu. czynniki partyjne niezbyt 
przychylnym okiem patrzą na szer 
sze czytelnictwo prasy obcej w 0- 
góle. nawet utrzymanej w tonie 
rzeczowym i nie pomawianej o 
wrogość w stosunku do „3-ej” 
Rzeszy. O ile nie ma wyrażnych 
motywów do wydania zakazu, sto 
sowana być może droga  pośre- 
dnia. Handlarze gazet sprowadzać 


Francja na drogach poprawy gospodarczej 


Powstrzymanie drożyzny — Wzrost dochodów skarbu 


OŻYWIENIE GOSPODARCZE. 

Prezydium Rady Ministrów ©- 
głosiło komunikat, zwracający u- 
wagę na objawy gospodarczego 
ożywienia, jakie zaznaczyło się w 
ciągu ostatnich tygodni, W ciągu 
8 tygodni r. b. ilość załadowanych 


Baleary bazą lotniczą Włoch 


Rząd hisipański wobec interwencji: wojsk faszystowskich 


| „cji 


| 


Havas donosiiz Walencji: Min. 

Lotnictwa i Mirynarki przejęło 
depeszę radiową nadaną z Pal. 
ma na Majorce do reprezentanta 
syplomatycznegć Rządu powstań. 
czego w  Rzynie. Depesza tą 
brzmi: 

„Admirał Vdacchini udaje się 
na urlop. Prósię waszą ekscelen- 
cję o poczynieie wszeikich mo 
żliwych starań by admirał wło 
ski mógł w ddszym ciagu peł- 
nić służbę w łalnia, gdzie do- 
konał on ważiych prac, two- 

: rząc bazę lotncza - morską na 
naszej wyspie, Sprawa jest pil. 
na“, 

W kołach rzącowych w Walen.. 

podkreślają  rewelacyjność 
treści tej depeszy 
md 


Odpowiadając ra pytanie kores 
pondentów zagramicznych co do 
zamiarów Rządu hiszpańskiego, 
pozostających w związku z osta» 
tanią notą, skieroyaną do Ligi Na- 
rodów, minister | spr. zagr. del 
Vayo przedstawił hv krótkości sta 
aowisko zajmowafe już uprzednio 


przez Hiszpanię i przypomniał, 
swe wystąpienia na terenie Gene- | 
wy, po czym oświadczył, że nota 
wysłana przed 3-ma dniami miała 
na celu podanie do wiadomości 
sekretarza generalnego i wszyst- 
kich członków Ligia w konsek- 
wencji i Rady Ligi nowej sytuacji, 
wywołanej przez udział zbrojnych 
oddziałów włoskich w walkach, 
prowadzonych w Hiszpanii. Na ra- 
zie — mówił minister — Rząd hi- 
szpański może się ograniczyć je- 
dynie do oczekiwania na reakcję, 
jaką jego nota wywrze wśród 
tych, których zadaniem jest czu- 


wanie nad stosowaniem się do 
przepisów paktu Ligi Narodów. 
Co się tyczy noty, wysłanej do 
Rządu W. Brytanii, który był do- 
tychczas rzecznikiem komitetu nie 
interwencji wobec Rządu hiszpań- 
skiego, -— pozwolę sobie wyrazić 
nadzieję, iż notą ta będzie rozpa- 
trzona tak szybko, jak tego wy- 
maga powaga sytuacji i że komi- 
tet nieinterwencji wypowie się w 
najbliższych dniach w ten, czy in- 
ny sposób, tak, aby Rząd hiszpań 
ski wiedział, czego się ma trzy» 
mać, 


Komisja Prawnicza Senatu 


przeciwko zniesieniu sądów przysięgłych 


Komisja prawnicza Senatu roz- 
patrywała we wtorek ustawę o 
zniesieniu sądów przysięgłych. W 
obronie projektu rządowego wy- 
stąpił min. Grabowski. Komisja 10 
głosami przeciwko 4 postanowiła 
odrzucić projekt rządowy i wypo- 


wiedziała się za utrzymaniem są- 
dów przysięgłych. Za zniesieniem 
sądów przysięgłych głosowali: wi- 
ce-marszałek Wacław Makowski 
oraz senatorowie Petrażycki, Ter- 
licki i Jeszke. 


wagonów wzrosła o 3%, w poró- 
wnaniu do tego samego okresu z 
roku ubiegłego. Liczba bezrobot- 
nych wynosiła w dn. 6 marca b.r. 
404.624 osób, czyli o 79.902 mniej, 
niż w tym samym okresie r. ub. 
Również wpływy podatkowe w cią- 
gu miesiąca stycznia i lutego r. b. 
znacznie wzrosły, Taksa produk- 
cyjna od obiegu i podatek Obro- 
towy w lutym dały sumę o 20%, 
a w styczniu o 15% wyższą od a- 
nalogicznych pozycyj za rok ubie- 


gły. 

ZAHAMOWANIE DROŻYZNY. 

Ceny hurtowe, jak wynika z ofi- 
cjalnych informacyj, ogłoszonych 
przez Prezydium Rady Ministrów, 
przestały okazywać tendencję do 
wzrostu. Ogólny wskaźnik cen, 
który w styczniu wynosił 537, 
spadł w lutym do 532. Wskaźnik 
produktów rolnych i żywnościo- 
wych wynosił w styczniu 532, a w 
lutym 516, minerałów i metali w 
styczniu 541, a w lutym 568. Ogół. 
ny wskaźnik cen detalicznych wy- 
kazuje w dalszym ciągu lekką ten 
dencję zwyżkowa. 

POŻYCZKA NARODOWA. 

Francuski Dziennik Urzędowy z 
datą 16 marca ogłasza dekret, u- 
stalający wysokość drugiej tran- 
szy Pożyczki Obrony Narodowej 
na 3 miliardy franków. Warunki 
pożyczki drugiej transzy są iden- 
tyczne, jak i przy emisji pierwszej 
transzy. Zamknięcie subskrypcji 
przewidziane jest na 23 marca. 

W Paryżu odbyło się zebranie, 
w którym wzięli udział: minister 
finansów oraz wyżsi urzędnicy Mi- 
nisterium i przedstawiciele wiel- 


kich instytucyj kredytowych. Min.|Palestynie 7” 
Vincent Auriol oświadczył przed-| W dnin > 
U 


stawicielom prasy, że druga tran- 
sza pożyczki jest w rzęczywistoś- 
ci transzą uzupełniającą, mającą 
umożliwić subskrypcję wszystkim 
tym, którzy pierwszej transzy je- 
szcze nie subskrybowali, wyzyska- 
nia korzyści, jakie posiadanie te- 
go papieru daje. Miejmy nadzie- 
je — mówił minister — że popru- 
wa na rynku kmuytu publiczeczo 
w krótkim czasie nastąpi i skarb 
będzie mógł zaciagać pożyczki na 
warunkach bardziej dogodnych čla 
parstwa. Minister dodał w zakoń- 
czeniu, że kapitały, które uciekły 
z Francji, wracają w szybkim 
tempie. Tempo wpływów skarbo- 
";ych jest obecnie bardziej szyb- 
kie, niż tempo wzrostu wydatków. 


mogą te tylko gazety zagranicz- 
ne, którym udzielono licencji de- 
wizowej, Jak słychać, odmowa ta 
kiej licencji jest stosowana b. sze 
roko, stanowiąc skuteczne narzę- 
dzie kontroli importu wydawnictw 
zagranicznych. Większość wydaw 
nictw zagranicznych, dopuszczo= 
nych do sprzedaży w Niemczech, 
sprowadzana jest przez jedną tyl- 
ko firmę, Według pogłosek, jakie 
krążą wśród wydawców zagrani- 
cznych, firma ta ma być nawet rze 
kome  przeobrażona w przedsię- 
wzięcie nawpół państwowe. 


JAK W ŚREDNIOWIECZU. 


Wyzyskując przesądy szerokich 
warstw w Rzeszy, zwłaszcza na 
wsi, szereg oszustów  fabrykowa- 
ło i sprzedawało w Niemczech spe 
cjalne przyrządy, które mająe neu 
(rahzować ujemne skutki szkody- 
wych promieni”, Które emanują 
rzekomo w pewnych okolicach z 
oruntu lub wody gruntowej. "Pro- 
mieniowanie* to ma wpływać uje- 
mnie na zdrowie ludzkie i na uro- 
dzajność ziemi. 


„Pakt azjatycki” 


Londyński korespondent „Ine 
formation" donosi, iż według o0- 
świadczenia posłą Iraku w Anka= 
rze, pakt azjatycki pomiędzy Tur 
cją, Iranem, Irakiem i Afganista- 
nem zostanie podpisany prawdo= 
podóbnie na wiosnę. Zwłoka w za 
warziu tego paktu nastąpiła z po- 
wodu nieporozumień, jakie po- 
wstały ostatnio między Iranem a 
Irakiem. Nieporozumienia te zosta 
ną jednak usunięte przez rokowa- 
nia, prowadzone obecnie w Bag- 
dadzie. 


Usuniecie Komisarza 
Zdrowia w ZSSR. 


Agencja Tass donosi: Komisarz 
Zdrowia Publicznego Ż.8$.8.R. i 
R.S.F.$.R., Kamiński, decyzją 
Komitetu Wykonawczego Central. 
nego, został zwolniony ze swego 
stanowiska. Miejsce jego zajął 
Piotr Sergejew. 


Kopalnia w płomieniach 


Setki górników ginie pod ziemią 


W kopalni węgla Chugai w prełekturze Shizuoka (Japonia) 


wybuchł olbrzymi pożar, Setki robotników walczą z ogniem, 
starając się dostać do szybu, w którym znajduje się 40 górni- 
ków odciętych od świata morzem płomieni, Jak sądzą, robot- 
nicy zostali już zatruci gazami i pomoc może okazać się spó- 
Źniona. 

Agencja Domei donosi, że dotychczas 41 górników zginęło. 
Wydzielające się w czasie pożaru gazy zatruły nieszczęśliwych, 
Oddziały wojska, zaopatrzone w maski gazowe, starają się do- 
trzeć do szybu, w którym przypuszczalnie znajdują się jeszcze 
górnicy. 


Krwawe rozruchy w Palestynie 


> ” a 
Starcia żydo' é wyabskie w 
voje zo Znowu, 


[wano 


10 zamachów, dokonanych przez 
Arabów w okręgu Nazaret i Haifa 


Wtorkowe posiedzenie Sejmu 


Sprawa rozjemstwa w zatargach pracy 


Na wtorkowym posiedzeniu Sejm 
rozpatrywał nowelę rządową do 
rozporządzenia Prezydenta o nad- 
zwyczajnych komisjach rozjem- 
czych. 

Sprawozdawca, pos. Gdula pod- 
niósł, iż stale od 1930 r. wzmaga- 
jąca się fala strajków w różnych 
dziedzinach przemysłu, nowa for- 
ma strajków, która wyraża się w 
okupacji zakładu pracy—wszystko 
to sprawiło, iż przed Rządem sta- 
nęło zagadnienie co raz częstsze- 
go stosowania rozjemstwa. 
Przymusowe rozjemstwo na śląs- 
ku dało — zdaniem referenta — 
dobre wyniki. Wpłynęło ono na 
zmniejszenie się liczby strajków 
oraz wpłynęło dodatnio na kształ- 
towanie się zarobków. 

Zaprojektowana przez Rząd no- 
wela wprowadzić ma dwie zmia- 
ny: 1) powoływanie nadzwyczaj- 
rozjemczych ma 


zatarg nabiera charakteru, zagra- 
żającego normalnemu  biegowi 
życia gospodarczego lub spokojo- 
wi społecznemu”. 


Referent od siebie zgłosił po- 


prawkę,  przywracającą dawny 
tekst rozporządzenia. 


DYSKUSJA. 


Pos. Przykling odradza zapatry- 
wać się na Berlin, Rzym i Moskwę, 
gdzie robotnikom odebrano prawo 
do strajku, a radzi patrzeć w stro- 
nę Francji 1 Anglii. 

Pos. Mróz zgłosił wniosek po- 
nownego odesłania projektu do ko- 
misji, a pos. Kopeć poddał kryty- 
ce projektowaną nowelę I radził 
wyzaczyć jej termin obowłazują 
cy do 1 stycznia 1938 r. 
COFANIE SIĘ NA CAŁEJ LINII. 
: Wreszcie pos. Madeyski zgłasza 
poprawkę, jącą w art. 1 
pierwotny 


P. min. Kościałkowski zgodził się 
na tę poprawkę. 

Ustawę przeto przyjęto z po- 
prawką, przywracająca dawny 
tekst w art. 1. 

Zmiana, wprowadzona przez 
nowelę. polega na tym, iż po orze- 
czeniu Komisji Rozjemczej, źadna 
e nie może jej przeciwdzia- 


Nowela do ustawy 
o karach pieniężnych 


Nowela dotyczy ustawy z r. 1033 
o przeznaczóniu wpływów z kar pie- 
niężnych, ściąganych z robotników 


na akcję kulturalno - oświatową i o- 
piekuńczą. 

Nowela wprowadza do komisji za- 
rządzającej tymi funduszami, zamiast 
3 przedstawicieli robotników, 4 ta- 
kich przedstawicieli oraz 3 zastępców. 

Nowelę, zreferowaną przez p. Wasz 
kiewicza, przyjęte. 


Uregulowanie finansów 
komunalnych 


Nowela ta spowodowana zosta- 
ta katastrofalną sytuacją wielu sa- 
morządów miejskich, których 
wpływy w ostatnim ośmioleciu 
spadły o 40%, gdy tymczasem 0- 
bowiązki miast oraz t. zw. zada- 
nia zlecone wciąż wzrastają. No- 
wela pom. in. przewiduje dodatek 
do podatku od uposażeń pracow" 
ników prywatnych, zarabiających 
powyżej 400 zł. mies, w wysoko- 
ści 4%. 

REKORD NOWELIZACJI. 

Referent, p. Kaczkowski, podnosi, 
iż pierwotna ustawa z d. 11 sierpnia 
1923 r. została już 44 razy moweli- 


i | zowana. 


LAWINA USTAW. 


Pos. Krzeczunowicz, który poczęte 
kowo miał ustawę tę referować, ale 
zrzekł się, oświadcza: 

„Wpłynęła tak wielka ilość pro- 
jektów ustaw, takie stosy druków 
potoczyły się, jak lawina, że trudno 
się w ich wadze zorientować, W o- 
mawianej ustawie mieszczą się pô- 
stanowienia nad wyraz poważne, 
szczególnie w tych artykułach, które 
wprowadzają dodatek do podatku do- 
chodowego. W praktyce wyniesie ten 
dodatek sumę 70 mil. zł. Czy nasze 
życie gospodarcze, osłabione kryzy- 
sem, zniesie taką nowość? Wpraw- 
drie Rząd oświadcza, że zamierza pil- 
nować, by nowe źródło dochodów sa- 
morządów nie przekroczyło na razie 
50%, ale suma 35 mil, zł. też nie 
jest bagatalą”, 

JAK RZĄD POPĘDZA SEJM. 

O tym, jak pracuje obecny Sejm. 
mówi pos. Sommerstein: 

„Okazuje się, w jakim tempie nu- 
stawy są dyskutowane i uchwalane. 
R marca zapadła uchwała Rady Mi- 
mistrów o zmianie ustawy © tymcza- 
sowym uregulowaniu finansów ko- 
mumalnych. Tego samego dnia wpły- 
nął projekt do Sejmu, w sobote spra- 
wa była na Komisji Administracyjno- 
Samorządowej. Trudno było znaleźć 
referenta, gdyż nie łatwo zoriento- 
wać się w ciągu 24 godzin w tej 
dżungli, jaką jest ustawa z r. 1928 
o fimansach komunalnych, po niezli- 
czonych jej nowelizacjach W dmu- 
giej połowie 19386 r. wydany został 
jednolity tekst tej ustawy. Nagle 
przychodzi nowa nowelizacja, Z po- 
czątku referat miał objąć przewodni: 
czący komisji, w ostatniej chwili o- 
bjął go pos, Krzeczunowicz, który 


koników mira pracowników gminnych 


przed sądem 


W środę, 17 b. m., rozpoczyna 
się we Lwowie proces 27 pracow. 
ników gminnych, będący następ 
stwem pamiętnego strajku w maju 
ubiegłego roku. Strajk ten, jak 
wiadomo, wybuchł samorzutnie na 
tle rozgoryczenia pracowników 
gminnych z pwodu długotrwałego 
zwiekania z załatwieniem ich po- 
stulatów. Strajk ten zakończyi 
się podpisaniem umowy zbiorn- 
wej i podpisaniem caiego szeregu 
punktów, które, nawiasem powie-, 
dziawszy, i dzisiaj jeszcze całko- 
wicie nie zostały załatwione. Pra. 
cownicy gminni po przerwaniu 
strajku powrócili do pracy i na 
tym właściwie cała sprawa powin- 
na była się wyczerpać. 

Tymczasem w ostatnich tygo- 
dniach prokuratura doręczyła 27 
pracownikom akty oskarżenia pod 
zarzutem popełnienia występku z 
art. 223 i 224 K. K. Oskarżeni 
mają odpowiadać za to, że uchwa- 
ły zebrania o proklamowaniu straj 
ku zostały wprowadzone w życie, 
że wybrany był komitet strajkowy 
i t p. Akt oskarżenia otrzymali 
nast. pracownicy: Łoziński, Gra- 
byk, Pycyna, Machalski, Sparzyń- 
ski, Owczarewicz, Lipka, Sternal- 


ski, Rubinowicz, Wawrzyszczak, 
Nycz, Dron, Chromyk, Audyko- 
wicz, Nowicki, Dobrowolski, Ma- 
lik, Harldnder, Huzar, Semeno- 
wicz, Stopa, Kiszka, Bryka, Gwi. 
zdalski, Rogowski, Woś i Bauro- 
wicz. 


Nieustępliwe stanowisko Za- 
rządu miejskiego doprowadziło 
pracowników do rozpaczliwej de- 
cyzji i dlatego właściwego wino- 
wajcy wybuchu strajku trudno 
dopatrzyć się wśród oskarżonych. 
Do odpowiedzialności powinien 
być pociągnięty przede wszystkim 
ten czynnik, który nie wykonywa 
powziętych wobec swoich pracow. 
ników zobowiązań i doprowadza 
niepotrzebnie do zdenerwowania į 
niepokoju. Pracownicy miejscy 
są przywiązani do swoich war- 
sztatów pracy i trzeba już zupeł- 
nię specjalnego nietaktu i nien- 
miejętności traktowania spraw 
pracowniczych, ażeby doprowa- 
dzić do tak ostrych konfliktów. 
Wierzyms,. że przewód sądowy 


wyświetli te sprawy i potwierdzi, |dnia 17 bm.: Zachmurzenie zmienne, 
że i Magistrat, jako pracodawca, jmalejące z zanikającymi opadami na 
bec pracowni- |wschodzie kraju. Po nocnych przy- 


mrozkach temperatura w ciągu dnia, 
ok, 6 st 


musi wypełnią 


ków lojalnie st »owiązania. 
Í 


jednak złożył referat i zjawił się 
nowy sprawozdawca. Przedłożenie o- 
bejmuje de faeto ok. 50 zmian usta- 
wy. Dyskusja ną Komisji odbyła się 
w ciągu jednego przedpołudnia. Jest 
to prawdziwa galopada", 

Z KOMISJI DO KOMISJI. 

Ten sam mówca podnosi, iż a- 
nalogiczmy projekt był rozpatry- 
wany przez Komisję Skarbową 
Sejmu, a obecnie w nieco zmie- 
nionej formie przyszedł na Komi- 
sję Administracyjną, która go przy 
jęła. 

Pos. Sommerstein wypowiedział 
się przeciw ustawie. 

Ponieważ niektórzy mówcy wy- 
sunęli także zastrzeżenia korsty= 
tucyjne, przeto projekt nowelizacji 
ustawy o uregulowanie finansów 
komunalnych ponownie odesłana 
do Komisji Skarbowej. 
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Przegślą 


„PANSTWO“. 

W dalszym ciągu swych ko- 
mentarzy do deklaracji pik. Koca 
p. Miedziński w „Gazecie Pol- 
skiej“ omawia rolę państwa w 
spółczesnym życiu gospodarczym. 
Przeminęły — powiada — czasy 
liberalizmu gospodarczego, SWwo- 
bodnego woino-konkurencyjnego 
kapitalizmu — dziś państwo musi 
zająć się regulowaniem życia go- 
spodarczego, musi wkroczyć (jak 
to podkreśla właśnie deklaracja) 
we wzajemne stosunki pracy i ka- 
pitału. 

Naogół to wszystko jest słusz- 
ne. Błąd (cichy, ukryty), tkwi w 
braku klasowej analizy pojęcia 
„państwo“. Faszyści europejscy, 
np. wysoko, pod niebiosa podno- 
sząc swe „państwo', przedstawia- 
ją je jako uosobienie sprawiedli- 
wości, bezstronności, bezklasowo 
ści; dla nich to faszystowskie pań- 
stwo nabiera poprostu metafizy- 


ZGŁOSZENIA NA TARYFĘ BLOKOWĄ 


są nadal przyjmowane przez biura 


Elektrowni Miejskiej w Warszawie 


Abonenci, którzy złożą deklarację przed 25 MARCA r. b. 
korzystać będą z tej taryfy już w KWIETNIU 
Zgłoszenia późniejsze złożone po 25 b. m. będą uwzględnione 
dopiero w MAJU 


We wszyst- 
kich filiach 


Elektrowni 


każdy Abonent 
może otrzymać 


Miejskiej 


specjalne broszurki oraz najszczegółowsze informacje w sprawie 
korzyści, jakie daje taryfa blokowa. 


Zatwierdzenie wyroku śmierci 


Sąd Apelacyjny w Warszawie 
skazujący na 
Opackiego i 
Chlubicza oraz na dożywotnie wię 
zienie z 2% skazanych na 
a 7 W TRZE sii 


zatwierdził wyrok, 
śmierć Ukraińców: 


| 


PŁASZCZE 


tę karę za szereg napadów tero- 
rystycznych i zamordowanie ks. 
Odlanickiego w Czarnej Wsi i se- 
kretarza nadleśnictwa w Złotej 
Wsi. l, K. 


KOSTJ U M Y OSTĄTKIE KREACJE MOY NA SEZOW WIOSENNY È 


poleca 


WARSZAWA, MARSZAŁKOWSKA 152, 


r 


tel. 6.19-51 


FILJA I-SZA Chmielna 14, tel. 6.56-93, 


FILJA II-GA Wierzbowa 6; 
ża) 


Z RD PIE GO WANA ZA Z 
„ 5.44-07, (GMACH HOTELU ANGIELSKIEGO) 


HURT— DETAL 


w Krakowie 


Blokada przeciw „narodowcom” 


Domu Akademickiego 


Jak wiadomo, przy wyborach do 


„Bratniaka* Uniwersytetu Jagiel- 
lońiskiegu w Krakowie, zwycięży- 
ła lista „narodowa“. Przebieg wy 
borów i sposób obliczania głosów 
zaczęto kwestionować. 

W związku z tym część młodzie 
ży akademickiej (tak zw. polska 
młodzież demokratyczna), doma- 
gając się unieważnienia tych wy- 
borów, przystąpiła do okupacji 
I-go Domu Akademickiego, przy 
ul. Jabłonowskich. 


PrE TELE 
NAJTAŃSZA SZKOŁA NSKI 


WARSZAWA JEROZOLIM$KĄ 27 
Ka OE aan BE E Paa 


116 letnia Hiszpanka 


Donoszą z Montevideo, że zmarła 
tam niejaką Isabel Gil, hiszpanka w 
wieku lat 116, Śmierć nastąpiła wsku 
tek ogólnego wyczerpania sił żywot- 
nych organizmu, gdyż zmarła nie 
cierpiała na żadną poważną choropę. 


Omnibus runął 
do przepaści 


Dotioszą z Lima (Peru), że omni- 
bus, wiozący 23 pasażerów wpadł do 
przepaści w górzystych okolicach w 
pobliżu miejscowości La Merced, 
Dwunastu pasażerów zginęło na 
miejscu, jedenastu zostało ciężko ran 
nych. Omnibus uległ doszczętnemu 


zniszczeniu. Przyczyn wypadku nre 
zdołano ustalić, 


Pogoda zmienne 


Przewidywany przebieg pogody 


Okupacja trwa. Młodzież „en- 
decka“ zachowuje się biernie. 


Szczegóły podajemy osobno w 
rannym wydaniu krakowskim. 


Koncentracja 


w dziedzinie ubezpieczeń 


Z miarodajnego źródła dowiaduje- 


my się o toczących się pertrakta- 
cjach w sprawie fuzji Towarzystwa 
Ubezpieczeń 
rzystwem Ubezpieczeń 
należącym do grupy włoskiego To- 
warzystwa 
należącym do grupy włoskiego To- 
warzystwa „Assicurazioni 
w 'Trieście'”, 


„Port” S. A. z Towa- 
„Polonia**, 
Ubezpieczeń 


„Polonia*, 


Generali 


Nowej instytucji, która prowadzi- 


łaby jedynie działy ubezpieczeń rze- 
czowych, zamierza się powierzyć 
portfel ubezpieczeń rzeczowych To- 
warzystwa „Assicurazioni Generali“ 
w Polsce. Towarzystwo „Generali" 
uprawiałoby w Polsce w dalszym 
ciągu dział ubezpieczeń na życie na 
rozszerzonych znacznie podstawach 
organizacyjnych. 


W ten sposób zostałby spełniony 


postulat koncentracji w zakresie ubez 
pieczeń, przy jednoczesnym zastogo- 
waniu racjonalnej specjalizacji. 
nam wiadomo, 


Jak 
powyższe projek- 
ty zostały przedstawione przed kilku 
dniami Państwowemu Urzędowi Kon 
troli Ubezpieczeń. 

W związku z powyższymi zamie- 
rzeniami zasługuje również na uwa- 
gę, że Towarzystwo „Assicurazioni 
Generali“ nabyło część pakietu akcj! 
Warszawskiego Towarzystwa Ubez- 
pieczeń, znajdującego się w posiada- 


(niu zagranicznych akcjonariuszów, 


cznego charakteru. Tymczasem 
wiadomo (nie wiemy Czy P. M. z 
tym się zgodzi?), że faszystow- 
skie państwo stało się terenem i 
organem zupełnie określonych kla 
sowych potrzeb i interesów. | 

Otóż w deklaracji mamy dużo 
ustępów © państwie. Znaczenie 
państwa i jego wielką rolę rozu- 
miemy dobrze. Ale możemy zaw= 
sze zapytać: czy mowa © pań- 
stwie polskim wogóle, czy 0 rzą- 
dach pewnej klasy. „Oto kwe- 
stia“. Metafizyki nie lubimy. 
ZNAMIENNE SŁOWA. FRONDA 

„NAPRAWY“. 

Lewica sanacji, tak zw. „Napra- 
wa“ raczej pozytywnie ustosunko- 
wała się do OZN-u. Lecz oto „„Na- 
ród i Państwo“, wyrażając na- 
dzieję, że konflikt Naprawy z ZZZ. 
nie jest jeszcze ostatecznie prze- 
sądzony, stwierdza, że ustępy de- 
klaracji, poświęcone klasie robot- 
niczej, nie są zadowalające, Są, 
powiada, „zbyt schematyczne''(1). 
Nie odpowiadają, powiada, odczu 
waniu robotnika itd. 

Bardzo dobrze i słusznie. Jak z 
tego widać, solidaryzm deklaracji 
spowodował krytyczną ocenę na- 
wet ze strony bardzo umiarkowa- 
nej Naprawy. Teraz nawet p. 
Miedzińskiemu będzie trudno do- 
wodzić, że wszystko w porządku; 
że w deklaracji znalazły sobie 
miejsce czysto „państwowe“ (ob- 
jektywne) postulaty. 

„PRZEROSTY:. 

Wileński „Kurier Powszechny" 
pisze o „przerostach“ władzy wy 
konawczej nad obowiązującymi 
normami prawnymi. Chodzi o kon 
fiskaty prasowe na prowincji. 

Najdrażliwszym. punktem we 
wszystkich publikacjach w prasie 
prowincjonalnej jest krytyka admi 
nistracji państwowej. Im miasto 
jest mniejsze, tym wrażliwość 
władz niższych instancyj jest wię- 
ksza, 

W takim np. Nowogródku are- 
sztowano przed paru miesiącami 
korespondenta prorządowego „Ku- 
riera Wileńskiego" za artykuł opi 
„sujący 
Związku Pracy Obywatelskiej Ko. 
biet li tylko dlatego, że w grę 
wchodziły żony paru miejscowych 
dygnitarzy (1). 

Takie pojmowanie nadzoru nad 
drukowanym słowem staje się epi 
demiczne, 

Nawet wileńskie „Słowo“ żali 
się, że mu konfiskują opisy skut- 
ków posuchy (ub. lata) w Bra- 
sławszczyżnie. O czym więc wol- 
no pisać? — pyta dziennik. — 
„Czy mamy zawiesić pismo aż do 
odwołania wojewody Bociańskie- 
go? — czy mamy je zupełnie za- 
mknąć!?' 

NAUKA KŁAMSTWA, 

„Polonia“ katowicka słusznie 
stwierdza, że ustroje totalne są 
nauką kłamstwa i oszustwa. Bo 
dyktator obawia się prawdy, opie- 
tra się na demagogii. 

W państwach totalnych kłam- 
stwo panuje dziś wszechstronnie w 


w. „tamtejszym 


zzz A 


d prasy 


życiu publicztymm, Kłamie się ży: 
wym słowem na zebraniach publi- 
cznych, nie vyłączając nawet na- 
miastek parlsmentów, kłamie się 
w publicznyci oświadczeniach urzę 
dowych, kłanie się w aktach umę 
dowych, w domumentach, książkach 
i gazetąch. Słamstwem jest, gdy 
mówi się rzezy niezgodne z rze< 
czywistością idziom, którzy mają 
prawo poznać prawdę, albo któ- 
rym mówić pawdę jesteśmy obo- 
wiązami, W żyiu publicznym kłam 
stwo bardzo zęsto przybiera po- 
stać demagogii 

Rozwijając t myśli o psycholo- 


gii dyktatury, lziennik podkreśla 
mściwość i zazirość dyktatorów, 
a te kolejno zmwi muszą spowo- 
dować fowe fle kłamstwa... 


CZYŻBY AŻ WIĘKSZOŚĆ?! 
ONR=owskie „Jitro“ opisuje 


zjazd „sektora viejskiego* OZN-u 
i twierdzi, że „większość"(!) sta- 
nowili „zięmiare”(l) z hr. 
tworowskim, hr Hutten-Czapskim 
i bar. Bispingien na czele Tylko 
że ci, siedzieli ichou. Nad pręży- 
dium zawięszon: obraz Matki Bo- 
skiej 


Roz- 


Osttobranskiej. A nastrój 
na sali pahowai taki klerykalny, 
że „sektof” przypomniał — pisze 


znowu p. Regns—dawne „strona 


nictwo kafglicka - Midowe'* bisku- 
pa Wałęgiz Tanova. 

A więc począki fi feine 

„Wieczór Wasz. 1 zwraca uwa- 
gę na chańkter'stytzny fakt, żę 
„kierownika ‘din wiejskiego 
jeszcze nig miatowano. A więc 
jest inaczej, niż na pdeinku m; ivje 
skim, 

A „Czas otgan ziemian, bär- 
dzo się cieszy z przłbiegu zjązdtt- 
„wiejskiego sektoraż i chwali, 
zwłaszcza miar” (1) staaowi= 
ska. | # 

„GEMEINNUTZ — ,WSPÓLNĘ 

DOBRO“ 

Organ „czarnego fðntu“ (Stras= 
sera), „Deutsche Rewilution* przy, 
tacza w Nr.5 przerałające ihistra 
cje do znanego hasła hitlerowców 
„Gemeinnutz vor Efjiennutz", to 
zn..„spałeczhe dobrą orzed osobie 
tem dobrem‘. Pp. „wodzowie? 
hitlerowscy budują zmki i wille 
za zawrotne pieniąże. A ich 
przyjaciółki również., Boimy się 
atoli przytaczać szczęóły. Tylko 
parę faktów, Taki ftreicher za« 
kupił sobie pałac w Iorymberdze. 
Taki Frick nabył zamk nad jezio 
rem Starnbetger; w r 1926 był 0- 
ceniany na 4 mil. matk. Taki Ley, 
(wódz „Frontu Pracy) buduje so 
bie willę w Harlechinz, która do< 
dotychczas już pochłoęła 1 milion 
marek. | fak dalej. Ale dlaczego 
np. p. Ewa Braun, pracownica 
fotograficzna w Monichium, mos 
gła sobie pozwolić ná zbudowanie 
pięknej mili przy ul, Wasserbur= 
ger? i dlaczego jej alto zawsze 
jest prowadłone przez szturmow= 
ców z Set? Tego włłśnie czytel- 
nikowi nie fowiemy... 


| K. Cz. 


i 


CZTERY KORONYIH 


ZUŻYJESZ: 


Do bielenia bielizny, 
Do 
Do 


wydezynfekowania i mycia wanien, ubikicyj, lewóp JE. It p. 
wydezynfekowania i mycia podłóg dremii 


pg. a ennych 


zaoszczędza ciężką pracę wiórkowania, 


Dv 


wywabiania wszelkich plam, brudów, EO się, że Płym 
odarstwie 


„Cztery Korony* będzie niezastąpiony W Waszem josp 


Koszt minimalny — groszowy. 


Płyn „C. K.'* jest wyrabiany w kraju, z surowców Erjona. 
Sprzedaż w drogerjach, składach aptecznych mp BE. 0, 
(EGZ! (SADZE WAZY E POWY OWNT A STONEWICZOOZUNE DR) OEA 


Walka 2 billerymem W kmetyte 


Burmistrz N. Jorku obraził znowu Hitlera 


Burmistrz nowojorski, Laguar. 
dia, którego niedawne przemówie- 
nie — zawierające obraźliwe wy» 
rażenia pod adresem kanclerza 
Rzeszy — wywołało w Niemczech 
falę urzędowego oburzenia i Spor 
wodowało ostre protesty ambasa= 
dy niemieckiej w Stanach Zjedno - 

zonych, — przemawiał w ponie- 
działek na antyhitlerowskim mee- 
tingu, zorganizowanym przez A+ 
merican Jewish Congress w Ma- 
dison Square Garden. 


W przemówieniu swym Laguar- 
dia nie tylko podtrzymał swe po- 
przednie oświadczenie, lecz za» 
stosował do osoby Hitlera szereg 
JESZCZE BARDZIE] DOSAD. 
NYCH I OBRAŹLIWYCH EPI. 
TETÓW. W. podobnym duchu 
przemawiał również b. admini- 


strator NRA., Joliason, który czy» 
nit złośliwe porównania kanclerza 
Rzeszy i jego otoczenia z b. Ce= 
sarzem Wilhelmem i jego świtą. 

Meeting zgromadził 25 tys. Ov 
sób. Wielkie tłumy, Które nie moe 
gly przeniknąć do środka, zgró» 
madziły się na sąsiednich ulicach; 
gdzie słuchały przemtwień trans= 
mitowanych przez głośniki, Na 
meetingu przemawiał również ł 
przewódca związków jmdodożwydy 
John Lewis. 


WETNTOBO "HEJ — —F | T TZ ATS UOTNTJCTENEAJ 


D Korzystejmy z lot 


nictwa, podró- 
żując, wysyłając 
pocztę i towary 
samolotami! 


| 
| 
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Sprawa Gdańska  |Wyższe uczelnie Polski 


Usypianie czujności. — Hitleryzacja Gdańska. — Liga Narodów 
a Gdańsk. —Książka d-ra Strasburgera 


Po ostatnich znanych (dlą Pol- 
ski niekorzystnych, bo pomniejsza- 
jących kompetencje Komisarza Li 
gi) decyzjach genewskichi, nastą- 
piło w opinii polskiej jakgdyby 
pewne — bezpodstawne! — „od- 
prężenie”, Mało się o Gdańsku 
mówi i pisze, A dyrektywy z gó- 
ry („PIP.* i jego mocodawcy) są 
znane: sprawy nie rozdmuchiwać, 
nie nadawać jej międzynarodowe- 
go znaczenia, uważać ją za spra. 
wę „lokalną (!?)... 

Tymczasem proces, wiadomy 
proces w Gdańsku postępuje da- 
lej.. Gdańsk się hitleryzuje co- 
raz bardziej. A czujność opinii 
polskiej systematycznie się usy- 
pia. W jakim celu? 

Czy nasza opinia — usypiana 
uspakajającym tonem części pra- 
sy — zdaje sobie należycie spra- 
wę z obecnego stanu sprawy gdań - 
skiej? czy zna fakty? czy rozumie 
sytuację? Nasz, robotniczy, obóz 
zajął stanowisko wyrażne (i to 
ostro sformlłowane) na kongresie 
w Radomiu. Ale prasa „sanacyj - 
na" milczy. Ale prasa endecka nie 
pisze prawie nie, ze znanych hi- 
tlerofilskich pobudek — tylko „Ku 
tier Poznański" czasami coś wy. 
raźniej napisze, 


W tej sytuacji książka d-ra 
Henryka Strasburgera „SPRAWA 
GDAŃSKA* (Warszawa, 1937) 
jest po prostu czynem obywatel- 
skim, jest dużą zasługą. Facho. 
wości, znajomości rzeczy autoro- 
wi nie odmówi nikt -— wszak przez 
tyle lat pracował na terenie w. m. 
Gdańska, Książka jest napisana 
spokojnie, obiektywnie, rzeczowo 
— przedstawia dzieje sprawy 
gdańskiej, znaczenie Gdańska dla 
Polski, prawny stan Gdańska, 
ostatnie fakty ze stosunków pol- 
sko - gdańskich i t. p.; spokojna, 
rzeczowa, książka nie ukrywa jed- 
nak niczego, bada sprawę bez ob- 
sionek, nikomu nie stara się do- 
gadzać i nie schlebia. 1 w rezul- 
tacie jest bardzo ważnym ostrze- 
żeniem. Powiedzmy więcej — 
jest ALARMEM.. 

W naszych robotniczych kołach 
zainteresowanie sprawą Gdańska 
jest duże — to też poważnie inte- 
resujący się kwestją znajdą w 
pracy d-ra Strasburgera masę ma- 
teriału; polecamy ją zwłaszcza 
referentom. Brak książce niektó. 
rych momentów, które chętniebyś- 
my widzieli, jak np. powiązanie 
sprawy Gdańska z calfokształtem 
zagranicznej polityki Hitlera albo 
szczegółowego przedstawienia 10. 
sów robotnika gdańskiego i jego 
organizacyj pod władzą hitlerow- 
ców it. p. Ale tych tematów so. 
bie autor nie stawiat — chodziło 
mu o samą sprawę gdańską, t. zn. 
o stosunek Gdańska da Polski. 

Zasadnicze stanowisko autora 


wyrażone jest silnie (str. 107): 
„Dla Polski sprawa gdańska jest 
kwestią bytu, dlatego właśnie na 
tym terenie Polska koncesyj robić 
nie jest w stanie“. Sprawa gdan- 
ska bowiem ściśle się łączy ze 
sprawą dostępu Polski do morza 
w ogóle. Gdynia i Gdańsk to je- 
den problem: 


W jakim więc położeniu znajdu- 
je się obecnie sprawą gdańska? 
Trzy elementy składały się do nie 
dawna na dyspozycję w sprawie 
Gdańska: Polska, sam Gdańsk, 
Genewa (Liga). Te dwa ostat- 
nie niemal odpadły (demokrację 
Gdańska skasowano), pierwszy 
osłabi. Natomiast decyduje fak- 
tycznie BERLIN, który statutowo 
w ogóle nic nie powinien mieć do 
gadania, Nawet nie zhitleryzo” 
wany Senat decyduje, lecz po pro- 
stu wódz gdańskiej partii hitle. 
rowskiej, Forster, Ten jest praw- 
dziwym wielkorządcą z ramienia 
Berlina, a Senat chodzi doń z czo- 
łobitnością (str. 73). „Senat jest 
tylko jeszcze na zewnątrz w sto- 
sunku do Polski i do Ligi Naro- 
dów najwyższą władzą, reprezen- 
tującą Gdańsk. Na wewnątrz 
jest to już de facto tylko zwykły 
urząd administracyjny, podporząd 
kowany Gauleiferowi", 

Zmierzając do całkowitej hitle- 
ryzacji Gdańska, hitlerowcy po- 
stępowali ostrożnie, podstępnie, 
chytrze. Jednym z celów pośred- 
nich było usunięcie lub przynaj- 
mniej ubezwładnienie Wysokiego 
Komisarza Ligi, Niestety, Polska 
w dużej mierze popierała tę „kon- 
cepcję* — w nadziei zapewne, że 
Gdańsk udobrucha i sam-na-sam 
z Gdańskiem załatwi wszystkie 
sporne sprawy. Lekkomyślne na- 
dzieje! 

To samo w innej kwestii — de- 
mokratycznej Konstytucji gdań- 
skiej, Dzis Gdańsk prawie cał- 
kowicie stotalizowano. Jakiż re- 
zultat? 

Gospodarczo Gdańsk tak ujęto 
w karby tóżnych monopartyjnych 
gospodarczych hitlerowskich or- 
ganizacyj, że Polacy tamtejsi 20- 
stali całkowicie skrępowani (han- 
del, nieruchomości etc,), Ba! 
Wbrew przepisom _ konstytucji, 
„Odańsk staje się niemiecką pod- 
stawą wojskową”! (str. 78). O to- 
talizacji Gdańską autor powiada: 
„Nie tylko ze stanowiska szero- 
kiej perspektywy histotycznej, bo 
również ze względu na chwilę bie- 
żącą, na taktykę polityczną, na in- 
teresy polskiej ludności w Gdań. 
sku, rządy monopartyjne są niew 
bezpieczeństwem. 

Sytuacja dla Polski BARDZO 
TRUDNA. Ale dlaczego zabrnę- 
liśmy w tę tak trudną sytuację? 
Autor unika ostrzejszych akcen- 
tów krytycznych w stosunku do 


Listy Listy Elzy Orzeszi Orzeszkowej 


Nakładem Towarzystwa im. Eli- 
zy Orzeszkowej i Instytutu Wyda- 
wniczego „Biblioteka Polska* u- 
kazało się monumentalne wydaw- 
nictwo „Listów* Elizy Orzeszko- 
wej. Jest to zaledwie tom pierw- 
szy okazowo wydanej pracy, pow 
stałej pod kierunkiem prof, Józefą 
Ujejskiego, w opracowaniu LŁudwi 
ka Brunona Świderskiego, 

Gdy się patrzy na to olbrzymie, 
(521 str.) wspaniale wydane dzie- 
ło, obramowane  Przedsłowiem i 
wyczerpującymi objaśnieniami i 
przypisami, zdejmuje podziw nad 
pracą benedyktyńską wydawców, 
którzy nie poskąpili zaiste wysiłku 
i statań, by dzieło to mogło się 
stać możliwie najpełniejszym zbio 
rem materiałów, ilustrujących zma 
gania się życiowe i walkę wewnę- 
trzną znakomitej pisarki, 

W, układzie listów zastosowano 
porządek nie chronologiczny, któ- 
ryby rozproszył zagadnienia i u- 
irudnił orjentację, lecz skupiono 
„dwugłosami* listy, wymienione 
przez Orzeszkówą z wybitnymi pi- 
sarzami ówczesnymi a więc z J, I 
Kraszewskim, T, T. Jeżem, M. Ba. 
łuckim, M. Konopnicką, St. Krze- 
mińskim, H. $kirmunttem i WŁ St. 

ye or wue „ak ia. 6 


Akcja tej nader ciekawej i świe- 
tnie ilustrującej czasy i stosunki 
korespondencji obejmuje 38 lat: od 
r. 1872 do 1910. 

Fundamentem tego zbioru listów 
stał się depozyt, złożony w Towa- 
rzystwie im, E. Orzeszkowej przez 
sekretarkę powieściopisarki, p. Zo- 
iię Gorzkowską, a zawierający rę 
kopisy wielu jej utworów i całą jej 
korespondencję od r. 1878. 

Dalszą pracą Towarzystwa było 
zwrócenie się do ustalonych w ten 
sposób korespondentów Orzeszko- 
wej z prośbą o dostarczenie listów 
pisarki lub ich odpisów. W. ten 
sposób w ciągu szeregu lat udało 
się zgromiadzić olbrzyini materiał 
z górą dziesięciu tysięcy listów, z 
których dokonano wyboru, ogło- 
szonego właśnie w omawianym 
wydawnictwie. 

W wyborze korespondencji wy- 
dawcy starali się uwzględnić listy, 
które rzucają światło na życie o- 
sobiste wielkiej pisarki, uwidocz- 
nić etapy rozwoju jej myśli i po- 
glądów filozoficznych, zawrzeć są 
dy Orzeszkowej o współczesnym 
życiu społecznym i literackim, uka- 
zać wreszcie pisarkę w roli baja: 
wniczki o wolność ojczyzny. 


polskiej polityki zagranicznej, ale 
zrozumieć naszej linii postępowa- 
nia (lekceważenie praw Komisarza 
Ligi, niedocenianie monopartyjno- 
ści i t. p.) nie może: „Trudno zro. 
zumieć, dlaczego Polska okazuje 
wyraźne lekceważenie co do zain- 
teresowania i gwarancyj między- 
narodowych naszych praw w 
Gdańsku?*, Autor jest zdania, że 
Polska nie powinna odrzucać ani 
pomocy Ligi, ani też poparcia 
państw zachodnich. Ale to — do- 
dajmy od siebie — wiąże się z ca- 
łokształtem polskiej polityki za- 
granicznej, o którym dr. Strasbur. 
ger nie chce obszerniej mówić. 


Autor przypomina spór celny z 
Gdańskiem (lipiec 1935 r.). Wów- 


"czas Polska cofnęła się. To był 
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punkt „przełomowy*. To „odebra- 
ło Polsce samopoczucie“ — pisze 
autor, 


Sytuacja jest poważna, nie po- 
winniśmy tego ukrywać. Nie naa 
leży usypiać czujności społeczeń 
stwa, Trzeba w nim budzić zmys: 
krytyczny, trzeba je zapoznawać 
z faktami. 


Właśnie pod tymi względami 
książka d-ra Strasburgera może 
odegrać dużą rolę, Stawia pro- 
blem w całej rozciągłości. Podaje 
fakty — aż do ostatnich dni. Bu- 
dzi na nowo usypianą czujność 
społeczeństwa. 


K, CZAPIŃSKI. 


Chorzy na płuca 


Każdy, kto clerpl na kaszel, bronchit, chrypkę, zaflegmienie płuc oraz 
kaklusz, powinien natychmiast zabrać się do leczenia Dobrym środ- 
kiem na choroby płuc okazał się preparat Fagosol. Przy użyciu Fago- 
solu zmniejsza się kaszel. Fagosoi dostać można we wszystkich apte- 
kach. Skł, gł. apteka H, Rosenstadta. Warszawa, Plac Grzybowski 10. 


Podziemne 


Hiszpański legalny Rząd repu- 
blikański otrzymał z Genui posył- 
kę, wysłaną przez włoskie kobie- 
ty, a zawierającą biżuterię, mone- 
ty złote i srebrne oraz naczynia 
srebrne, Wszystko to opakowane 
było w futerale z materiału, na któ 
rym wyhaitowano napis: „Włoskie 
kobiety przesyłają to wam, żeby 
zwyciężyła demokratyczna Hiszpa- 
nia", 

Posyłkę tę z narażeniem wolno- 
ści a nawet życia, przewiozły przez 
włoską granicę dwie panienki, któ 
re cenna przesyłkę oddały we wła 
ściwe ręce. 

W liście jednocześnie przesła- 
nym do obrońców republikańskiej 
Hiszpanii antyfaszystowskie kobie 


W poniedziałek zostały ponow- 
nie zawieszone wykłady i ćwicze- 
nia praktyczne w Uniwersytecie 
Warszawskim oraz w Politechnice 
Warszawskiej. 

„ABC* tłómaczy zajścia ponie- 
działkowe w ten sposób: 

„Koło godz. 12-ej w poludnie 
wybuchły ostre zajścia na Uniwer- 
sytecie J. P., skierowane przeciw 
rektorowi Antoniewiczowi oraz pro- 
fesorom - wolnomyślicielom, z po- 
wodu represji wobec młodzieży 
narodowo - radykalnej, Młodzież, 
oburzona zawieszeniem około 30 
studemtów, członków Związku Na- 
rodowo - Radykalnego, przerwała 
wykłady, aby zaprotestować prze- 
ciw szykanowaninu studentów, 


ZAJŚCIA NA UNIWERSYTECIE. 


Przed gmachem głównym, many 
wolnomyśliciel (?) prof. Kotarbiń- 
ski, wraz z kuratorem Młodzieży 
Wszechpolskiej, prof, Wasiutyń- 
skim, usiłował chwycić jednego z 
manifestujących studentów, jednak 
koledzy zatrzymanego udaremnili 
to. Z gmachu głównego manife- 
stanci przeszli do gmachu Prawa, 
gdzie odbywał się wykład prof, 
Jarry, który po wyważeniu drzwi, 
przerwano. W czasie zajść potur- 
bowano kilkunastu żydów, którzy 
zachowywali się aroganceko, 

Manifestacje przybrały duże roz- 
miary w gmachu Filozofii i Histo- 
rii, gdzie grupa studentów dostała 
się do lokalu, w którym prof. Han- 
delsman egzaminował. Egzaminy 
zostały przerwane, a prof. Han- 
delsman obrzucony spluwaczkami, 
ponieważ ukrywał studentów - Ży- 
dów... 


włochy 


ty włoskie piszą, że przesyłka ta 
jest to pierwszy wynik zbiórki 
przez 14dni i że dalsze ofiary w 
złocie i kosztownościach nastąpią. 

Nie o wiele mniej pocieszają- 
cym objawem jest, iż we Wło- 
szech istnieje tajemmicza stacja 
radiowa, która dzień w dzień na- 
daje na fali 39 wiadomości o Hi- 
szpanii, które są skwapliwie chwy 
tane, gdyż oficjalne włoskie stacje 
radiowe nadają tylko to, co komu- 


GAZY NA POLITECHNICE. 

Gdy na Politechnice rozeszła się 
wieść o masowym stosowaniu re- 
presyj wobec młodzieży narodowo- 
radykalnej, młodzież akademicka, 
wychodząc ze słusznego założenia, 
że istotna przyczyną represji są 
Żydzi, postanowiła usunąć ich z 
terenu uczelni, 

W czasie usuwania Żydów kilku- 
nastu z nich za prowokacyjne za- 
chowanie zostało dotkliwie potur- 
bowanych. Pozostali zaś Żydzi, za- 
miast opuścić uczelnię, wtargmęli 
do poczekalni rektoratu, Dla usu- 
nięcia stamtąd Żydów, nieznani 
sprawcy wrzucili do poczekalni 
kilka probówek z gazem cuchną- 
cym, zmuszając w ten sposób Ży- 
dów do opuszczenia uczelni”. 
„Warszawski Dziennik Narodo- 

wy" przedstawia te zajścia ponie- 
działkowe znacznie, jak się zdaje, 
prawdziwiej: 

„W poniedziałek przed południem 
ma Uniwersytecie i Politechnice 
Wamszawskiej doszło do zaburzeń 
wśród młodzieży akademickiej, z 
powodu unieważnienia list wybor- 
czych „Ogólnonarodowego Komi- 
tetu Wyborczego”. 

W odpowiedzi na to grupa b. 0€- 
nerowców, slkompromitowana swy- 
mi „sanacyjnymi* metodami wy- 
borczymi, wywołała zajścia anty- 
Żydowskie, starając się doprowa» 
dzić do natychmiastowego zamknię 
cia uczelni, by młodzież akademic- 
ka, oburzona ich postępowaniem, 
jak najszybciej rozjechała się na 
wakacje wielkanocne. 

Włądze akademickie wykłady za- 
wiesiły. W czasie zajść pobito do- 
tkliwie kilku Żydów, wznoszono 
okrzyki poazeciw rektorowi i prof. 


Czuchalskiemu*, 
th 


A teraz — bez gniewu i bez 
irytacji nawet — trzeba powie- 
dzieć pod adresem p, min, Świę 
tosławskiego kilka rzeczy: 

1) trudności Ministerium Wy 
znań Religijnych i Owiecenia 
Publicznego na terenie wyż- 
szych uczelni rozumiemy i do- 
ceniamy; 

2) mimo to Państwo Polskie 
w obecnym bardzo trudnym po- 
łożeniu międzynarodowym nie 
może zgodzić się na to, by funk 


Kwiatki obłudy 


cjonowanie wyższego szkolni- 
ctwa w Polsce było zależne od 
porachunków wzajemnych po- 
między „młodymi* Str, Naro- 


dowego a „narodowymi rady- 
katami”; 
3) te porachunki uniemożli- 


wiają funkcjonowanie normalne 
wyższego szkolnictwa i wyrzą- 
dzają straszliwą krzywdę tym 
masom młodzieży, które chca 
się uczyć; 

4) tych wszystkich, chcących 
się uczyć, nie wolno krzywdzić; 
to niema sensu z żadnego punk- 
tu widzenia; 

5) należy więc usunąć kiero- 
wników i organizatorów tak 
zw. zajść; to trudno; Polska nie 
może płacić za wybryki niewie- 
lu dziesiątków, które — dosło- 
wnie — sabotują polskie wyż- 
sze szkolnictwo, 

Policja jest niepotrzebna, Wy 
starczą władze uniwersytetów i 
politechnik. Jest rzeczą śmie- 
szną przypuszczać, że akurat 
rektorzy i dziekani nie znają 
nazwisk organizatorów „zajść . 
Nazwiska są znane, Niechże 
Państwo powie, że ma tego do- 
syć. Nie potrzeba żadnych „wil- 
czych biletów", Wystarczy ode 
słanie na rok kilku dziesiątków 
chłopców pod bezpośrednią o- 
piekę rodzicielską, Niech nam 
nikt nie zawraca głowy „analo- 
giami' ze strajkiem szkolnym 
1905 r. Tu brak jakiejkolwiek 
analogii. Postawmy sprawę wy- 
raźnie; unieruchamianie — sta- 
łe i systematyczne — wyższych 
uczelni w Polsce — to szko- 
dzenie obronności Państwa, 

Niechże ludzie, odpowiedzial! 
mi za Państwo, powiedzą wre- 
szcie jedno słowo: dość! 

sw 
* 

I — wreszcie — jeszcze 
dno, 

Możność wyższego kształce- 
nia się — to jest dzisiaj luksus. 

Ten „luksus“ nie jest ocenia- 
ny przez tych, którzy z niego 
korzystają. Pieniądze państwo- 
we są poprostu marnotrawione. 
A miliony dzieci robotniczych i 
chłopskich są bez szkół, bo brak 
pieniędzy, Tak dalej trwać: nie 
może. z, 


je- 


Nieprzyzwoitość 


Nieprzyżwoitość to coś, czego 
nie przewiduje kodeks karny i co 
nie powoduje odpowiedzialności i 
kary, a jednak coś, co jest NIE- 


nikuje gen: Queipo de Llano, czyli | WŁAŚCIWE, czego robić NIE 
tak zw. łgarz z Sewilli. WYPADA, — słowem coś, CO 
Wiadze faszystowskie, jak do.| NIE JEST PRZYZWOITE. 


tychczas nadaremnie usiłują wy- 
kryć tajemniczą stację. 
Włochy Matteottiego żyją! 


Był czas, kiedy młodzi politycy 
po maju zapowiadali, że wezmą 
na swe barki ciężar sanacji cate- 
go życia politycznego w Polsce i 


DOBRY PAPIEROS coe PRIMA AIDA 


konano wartościowego i celowe- 
go wyboru, który poza ramami wy 
dawnictwa pozostawił już tylko li- 
sty, dotyczące spraw błahych i po 
tocznych, podczas gdy materiał 
zgromadzony w zbiorze ma istot- 
nie ogromne znaczenie dla zobra- 
zowania nie tylko poglądów i o- 
pinii samej pisarki, lecz również 
iest wiernymi obrazem obyczajów 
i stosunków tej niedawnej a prze 
cież już w mgle historii zacierają- 
cej się epoki. 

Gdy się przerzuca tę korespon= 
dencję, uderza przede wszystkim 
mnogość i pojemność tych listów. 
W czasach radia į telefonu wyglą 
da to istotnie niemal archeologicz- 
nie. Stracilśmiy obecnie już ten wy 
soki kunszt przelewania na papier 
przygodnych myśli i uczuć, tę mae- 
strię sztuki korespondowania, z 
której słynęła ongiś Madame de 
Sévigné czy ktoś w tym guście. W 
listach Orzeszkowej tradycja tego 
rozlewnego kunsztu korespondo- 
wania żyje į gra wszystkimi kolo- 
rani tęczy zamyśleń, refleksji i ma 
rzenią. 

Nie mając możności bliższego o- 
mówienia treści tych przebogatych 
listów, stwierdźmy, że staną się 0- 
ne cennym materiałem dla badaczy 
tej epoki i niemało ustalonych rze 
komo sądów ji opinii w nowym u- 


„Kierując, | się dymi zasadami, ali- Mża : świetle. 


Witając z największym uzna- 
niem i zainteresowaniem tę mrów- 
czą pracę Tow. im. E, Orzeszko- 
wej, dzieło, które usprawiedliwia 
całkowicie istnienie tego przedsię- 
biorczego j zasłużonego dla kultu 
ty polskiej Towarzystwa, na za- 
kończenie chcielibyśmy dać wyraz 
pewnemu maleńkiemu  zastrzeże- 
niu. 

„Przedsłowie* wydawnictwa za 
pewnia nas, że „tak się złożyło — 
nie było to bynajmniej z góry ob- 
myślone — że właśnie ten tom pier 
wszy zawiera ewolucje poglądów 
religijnych Orzeszkowej”, 

Uderza więc właśnie to, że „tak 
się złożyło" — bez bliższych pówo- 
dów i wyjaśnień... choć to nie było 
podobno zamierzone. Uderza nadto 
pewna niezupełnie obiektywna pos 
tawa przedmówcy wobec religijne- 
go i areligijnego stanowiska wo- 
bec życia. Jego zdaniem „krępowa 
na sztucznie (przez pozytywizm) 
natura człowiecza* Orzeszkowej 
— musiała sobie utorować drogę 
do religii. Wszystko to może być 
słuszne lub mylne, zależnie od 
punktu widzenia, nie świadczy je- 
ának zbyt chlubnie o obiektywiz- 
mie i bezstronności przedmówcy, 
który jednemu z etapów rozwojo- 
wych pisarki (gdy miała lat blisko 
70...) udziela swojej łaskawej apro- 


baty, podczas, gdy poprzedni — 


wolnomyślicielski postponuje mia- 
nem „sztucznego. Uważa nadto 
bez żadnych racyj i argumentów, 
że dopiero w tym ostatnim okre- 
sie — siedemdziesięcioletnia czci- 
godna staruszką „dopiero wtedy 
mogła wypowiedzieć siebie”... 

Nie widzimy najmniejszej potrze 
by usprawiedliwiania w ten spo- 
sób Orzeszkowej ani osłaniania jej 
tak słomianą tarczą przed zarzu- 
tem „wolnomyślności*. 

Zamieszczenie również listu O- 
rzeszkowej do jej przyjaciela Ta- 
deusza Bochwica z 1909 r. listu, 
w którym daje ujście swoim tęskno 
tom metafizycznym i religijnym, 
nie w ogólnym wyborze, lecz w 
przedmowie, poprzedzającej ča- 
łość wyboru, jest zniekształceniem 
oblicza duchowego wielkiej pisar- 
ki, której jeden z licznych przej- 
ściowych etapów rozwojowych na 
biera najniesłuszniej w świecie cha 
rakteru statycznego i.trwałego. 

Tak tò nawet na powołanych z 
urzędu do obiektywnego ujmowa- 
nia zjawisk badaczach i uczonych 
mszczą się niezbyt wybredne i de 
magogiczne rozgrywki naszych bo 
gatych w wydarzenia i nienawiści 
„Czasów pogardy". 


J- N. MILLER. 


wytępią z niego nie tylko wszyst» 
kie występki, lecz równieź wszyst» 
kie zte i nieprzyzwoite obyczaje... 

Wówczas uważano za nieprzye 
zwoite, by ministrowie lub dyręk= 
torzy departamentów,  nawiqe 
zawszy stosunki ze sferami wiel 
kokapitalistycznymi na _ skutek 
swego urzędowania, wyzyskiwali 
je potem dla zapewnienia sobie in- 
tratnych stanowisk w przemyśle. 

Wówczas — bezpośrednio pa 
maju — uważano za nieprzyzwoie= 
te i godne potępienia ze stanowi- 
ska moralności publicznej, BY 
URZĄD PAŃSTWOWY MIAŁ 
BYĆ NIE CIĘŻKĄ SŁUŻBĄ DLA 
PAŃSTWA, LECZ ODSKOCZ+ 
NIĄ DLA ROBIENIA OSOBI- 
STE| KARIERY. 

Ale to wszystko było wówczas, 
dawno... Potem pojęcie przy= 
zwoiłości w ciągu 10 lat zaczęło 
powoli ulegać pewnej ewolucji. 
To, co uważano jeszcze wczoraj 
za nieprzyzwoite — dziś już tym 
nie jest — i dziś już nikt z tych 
ludzi nie wstydzi się tego, czego 
wczoraj nie zrobiłby, choćby tyle 
ko,. ze wstydu! 

Dziś nie uważa się ża niee 
naturalne i _ nieprzyzwoite, że 
minister sprawiedliwości, najwyż= 
szy zwierzchnik w swym resorcie, 
zapewnia sobie, jako urzędujący 
minister, intratne stanowisko pie 
sarza hipotecznego, — że urzęde 
nicy departamentu w Min. Opie- 
ki Społecznej wyrabiają sobie lë- 
piej płalne posady w Zakładzie 
Ubezpieczeń Społecznych, nad 
którym, jako urzędnicy, mieli wy» 
konywać nadzór, — lub że wice= 
minister oświecenia publicznego 
wyjednywa sobie stanowisko dy» 
rektora w zależnym od siebie w 
czasie urzędowania Wydawnic- 
twie Książek Szkolnych... 

Pojęcie PRZYZWOITOŚCI — 
tak zresztą „jak wiele innych po- 
jeć wczorajszych ULEGŁO 
BARDZO POWAŻNEJ ZMIANIE, 

A doprawdy szkoda! 


"Rh 


Na Górnym Śląsku 


Qibrzymia pożyczka z KKO na 


Po wielogodzinnym przesłucha- 
niu b. dyrektora Komunalnej Kasy 
Oszczędności w Świętochłowicach, 
Alojzego Dyrdy, przez sędziego 
śledczego w Sądzie Okręgowym w 
Katowicach, Sąd postanowił uchy- 
lić decyzję odnośnie p. Grzegorza 
Kamienieckiego, na mocy której 
został on wypuszczony na wolną 
stopę i osadzić go wespół z p. 
Dyrdą w więzieniu. 

Nie jest to żądaną na Śląsku ta- 
jemnicą, że gospodarka w Komu- 
nalnej Kasie Oszczędności w Świę 
tochłowicach pozostawiała wiele 
do życzenia | działy się fakty 
wprost z nieprawdziwego zdarze- 
nia. Jednym z takich było udziele- 
nie kredytu niej. Sokołowi z Dzie- 
dzic na 250 tys. zł. pod zastaw pa 
kietu akcji nominalnej wartości 
100.000 zł. Nominalna wartość ak- 
cyj zastąwionych wynikała tylko z 
nadruku, bowiem w istocie papie- 
ry łe nie przedstawiały wartości 


Wiadomości 
z całej Polski 


NOTARIUSZ OSĄDZONY W 
ARESZCIE. 

W kancelarii notariusza Rozwa- 
dowskiego w Kościanie, woj. po- 
znańskie, przeprowadził sędzia 
śledczy z Leszna szczegółową re- 
wizję, w wyniku której Rozwa- 
dowskiego aresztowano. Biura je- 
go opieczętowana: 

ŚMIERTELNY WYNIK 
SPRZECZKI, 

W wiosce Mariampol w pow. 
bydgoskim doszło do sprzeczki 
między Janem Figurą a jego zna- 
fomym Janem Rąbiszem. Zaczęło 
się od tego, że Rąblsz chciał ku- 
pić od Figury rower. Na tle ceny 
kupna pokłócili się, a Figura chwy 
ciwszy leżący na stole nóż, rzucił 
się na Rąbisza i ugodził go w 
pierś, przebijając arterię. Rąbisz 
skonał natychmiast. 

Na miejsce zbrodni przybyła po- 
Meja, która zabójcę aresztowała. 


„dobre stwo“ Brudze spekulacje z obligacjami Pożyczki Narod. 


ani jednego grosza, jako, że takie 
towarzystwo akcyjne, na jakie ob- 
ligacje te opiewają, w ogóle nie 
istniało. Oczywiście pozycję tę trze 
ba było, jak i dziesiątki podob- 
nych, odpisać na straty, Kamienic- 
kiego, który prowadził najróżniej- 
sze interesy na Śląsku, łączyły od 
lat dobre stosunki z dyrekcją Ka- 
sy. Stąd też wiedział on, że Kasa 
ma do spłacenia wkład Spółki 
Brackiej w Tarnowskich Górach 
na kilkaset tysięcy złotych, oraz 
kredyt K., K. O, w Tarnowskich Gó 
rach, Z uwagi, że wyszło rozporzą 
dzenie, iż zaległości sprzed 1932 
roku można regulować, jeśli cho- 
dzi np. o Spółkę Bracką i K: K. O, 
obligacjami Pożyczki Narodowej, 
jakkolwiek rozumiane to było, że 
w odniesieniu do pierwszej miało 
to zastosowanie tylko do zaległo- 
ści składkowych, a jeśli chodzi o 
drugą — to tylko do długów kli- 
jentów, podsunął p. Kamieniecki 
myśl, by K. K. O. Świętochłowice 
rozliczyłą się z tymi instytucjami 
obligacjami Pożyczki Narodowej, 
które zobowiązał się dostarczyć w 
zamian zą wystawienie mu za to 
książeczek oszczędnościowych. 


Mimo sprzeciwu w tej sprawie 
Związku K. K. O. p. Dyrda prze- 
prowadził z p. Kamienieckim tę 
tranzakcję i za obligacje Pożyczki 
Narodowej na sumę nominalne 223 
tys. zł. wystawił mu 4 książeczki 
oszczędnościowe po 50.000 zł, któ 
re w myśl zawartej przez p. Kamie 
nieckiego umowy miały być spła- 
cane co kilka miesięcy. Ponieważ 
p. Kamienieckiego łączyły z dyrek- 
cją Kasy dobre stosunki, pieniądze 
te wypłacona mu w znacznie krót- 
szym czasie, niż była przewidzia- 
ne. 

Trzeba dodać, że wszystko to 
działo się w okresie, kiedy Komu- 
nalne Kasy, a w szczególności K. 
K. O. w Świętochłowicach odma- 
wiały subskrybentom Pożyczki Na 
rodowej lombardu a kiedy już w 
drodze wyjątkowej protekcji zgo- 
dzono się lombardować (n. b. nie 
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K. K. O. Świętochłowice), to tylko 
za 60 proc. wartości, a zakup i do- 
płata resztujących 15 proc. odby- 
wała się dopieró w przeddzień wy 
płaty kuponów, które przepadały 
na rzecz K. K. 0. i po uregulowa- 
niu odsetek oraz kosztów manipu- 
lacyjnych, tak, że w istocie „pro- 
tegowani* otrzymywali 
ponad 60 proc, 


Ponieważ obecnie „tranzakcja 
p. Dyrdy z p. Kamienieckim stała 
się głośna na Śląsku, panuje tu po 
wszechne oburzenie, że takim spe- 
kulantom, którzy gromadzili wiel- 
kie pakiety tych obligacji, wykupu 
jąc je z rąk prawych subskryben- 
tów za nieznaczny procent warto- 
ści na skutek uniemożliwienia pra- 
widtowego lombardu, szło się „aa 
rękę” i przyjmowano od nich „jako 
wkłady” na książeczki oszczędno- 
ściowe obligacje Pożyczki Narodo 
wej, niemal w ich pełnej wartości. 

Niewątpliwie historia tych tran- 
zakcji zostanie obecnie objęta do- 
chodzeniami, przynajmniej w sto- 
sunku do p. Dyrdy, bo jasnem jest, 
że działo się to z niebywałym po- 
gwałceniem obowiązujących K, K. 
O. przepisów. 

Co jest bezpośrednim powodem 
aresztowania Dyrdy i Kamieniec- 
kiego, dotąd niewiadomo, władze 
śledcze bowiem trzymają całą spra 
wę w tajemnicy, Już jednak z tych 
przykładów można sobie wyobra- 
zić, jakie zarzuty w stosunku do o- 
bu muszą być podnoszone. Nie 
można sobie jednak wyobrazić, by 
o tych wszystkich faktach nic nie 
wiedział zarząd K. K. O. w Świę- 
tochiowicach i należy się spodzie- 
wać, że sprawa ta pociągnie za $0- 
bą jeszcze dalsze konsekwencje, 

Podkreślić należy, że p. Grzegorz 
Kamieniecki po przytrzymaniu wy- 
raził oburzenie, że chce go się zro- 
bić „kozłem ofiarnym* za pewnych 
ustosunkowanych kiljentów Kasy, 
którzy ją poszkodowali na miliony 
t wymieniał nawet pewne nazwi- 
ska. Sprawa ta wywołała na Ślą- 
sku ogromne poruszenie. (AJS.). 
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SET. 4 e ZEE O O EEE 


| Strajk pracowników umysłowych SELF 
Echa sensacyjnych aresztowań grubych ryb finansowych firmy „Stradom” w Czestochowie 


Dyrekc,a grozi lokautemi 


W sobotę ubiegłą odbyła się w 
Min. Opieki Społecznej jednostron 
na konferencją w sprawie zatargu 
o płace pracowników umysłowych 
firmy „Stradom”* w Częstochowie, 
z mdziałem przedstawicieli Unii 
Związków Zawodowych Pracow- 
ników Umysłowych w Warszawie 
i Polskiego Związku Zawodowe- 
go Pracowników Przemysłowych 


ua. z 


Wielki wiec 
w Bielsku 


(Kor. wł.). 

Na wezwanie Okręgowej Komi- 
sji Klasowych Związków Zawodo- 
wych w Bielsku tłumnie przybyli 
robotnicy Bielska—Białej na wiec. 
Wielka sala na ul, Pierackiego w 
Bielsku zapełniłą się ludnością pra 
cującą, Nastrój zgromadzonych 
był bardzo poważny, Po raz pierw 
szy mówcy przemawiali przez ini- 
krofon, a rozgłośniki umożliwiły 
słuchanie referatów tym, dla któ- 
rych w sali zabrakło miejsca, Zgro 
madzenie zagaił i przewodniczył 
na nim tow. Rozner. 

Tow. Kwapiński, przew. Kom. 
Centr. Zw, Zaw, w obszernym re- 
feracie nakreślił rolę i zadania kla- 
sowych Związków Zawodowych. 
Referat przyjęto z uznaniem, 

Następnie w języku niemieckim 
przemawiał tow. Kowel z Katowic. 

Na zakończenie przemawiał tów. 
sekretarz Zawierucha, który omó- 
wił zdradziecką rolę na terenie tu- 
tejszym t. zw. „narodowców* z 
„Polskiej Pracy”, wysługującym 
się kapitalistom tam gdzie klasa 
robotnicza stoi w walce. 

Mówców przyjmowano gorącymi 
oklaskami. 
go Sztadaru*, 

Wiec, który stał się wielką mani 
festacją tutejszej klasy robotni- 
czej na rzecz Klasowych Związ- 
ków Zawodowych, zakończony zn 
stał uchwaleniem odpowiedniej re 
rolucji i odśpiewaniem „Czerwone 
go Sztandaru” - 


908 23462 953 25268 608 26629 27446 
585 359 28450 30199 31147 421 552 
918 32028 529 33399 35105 552 3b355 
468 666 982 37831 38813 30192 607 
4062U 41084 497 42270 762 45094 427 
46058 323 47352 89 48270 579 49098 
751 50484 51436 552 52404 666 53511 
54122 701 55217 56035 57065 283 407 
43 167 878 58439 60850 61966 62402 
63425 64326 65811 52 67320 69236 482 
871 70134 46 71529 74417 75477 76689 
910 77636 7911 560 81242 B3658 34540 
85822 86008 753 87470 623 96190 
97599 736 93522 614 705 98502 621 

100108 501 102632 103304 589 557 
104617 743 105111 572 106910 108347 
473 B98 09694 110262 658 111928 
112584 691 113734 46 115444 118054 
120631 121134 877 905 123481 731 
124070 330 606 774 125095 859 86 
126423 979 127016 485 128093 779 50 
128911 130487 605 131824 133610 
134016 924 135942 137347 631 882 
138131 277 335 74 139070 926 140228 
706 141425 142007 561 720 144251 
145104 354 683 94 14632] 70 486 
147778 148157 764 149237 322 150256 
910 151690 91 734 

153712 155340 511 156967 157519 
158151 63 159157 160367 161588 879 
162096 223 90 164564 160067 173 
168345 884 169645 780 170407 611 801 
08 176615 20 177456 905 92 178364 
119520 668 93 806 180062 891 181238 
991 183964 184682 185799 186181 458 
187054 811 188563 76 189639 912 
191142 630 192090 193475 568 194185 


IV ciągnienie 
Główne wygrane 


Stała dzienna wygrana 20.000 
zł, na nr, 154403 

75000 zł. na nr. 113074 

15.000 zł. na nr. 43635 

10.000 zł. na nr, 56854 

5000 zł. na nr, 48421 166962 

2000 zł. na nr. 73783 74665 
125307 129612 

1000 zł. na nr,10019 64347 

500 zł. na nr. 1272 30697 63052 
99471 

400 zł, ma mr. 25263 47399 
65274 99817 136446 166139 167411 
178595 

250 zł. na nr, 13851 21900 29464 
31198 46850 51181 53768 55023 
993538 127767 145167 159681 
176245 180334 181964 181783 
185390 189026 

200 zł. na mr. 14077 19753 
25808 28232 29392 41010 56260 
64042 70870 75703 79331 83657 
84777 93458 96142 111667 124806 
136052 161128 161284 169274 


i Handlowych Rz. P. w Soshow- 
cu. 

Delegaci przedstawili przebieg 
zatargu, podkreślając szykany sto 
sowane przez miejscową dyrekcję, 

Przedstawiciel Min, Opieki Społ. 
oświadczył, że, według  posiąda* 
nych informacyj, stanowisko dy= 
rekcji jest nieprzejednane i firma 
gotowa jest ogłosić lokaut fabry: 
ki, oraz że ministerium dążyć bę- 
dzie do jaknajrychlejszego zlikwi- 
dowania zatargu. 


Z wielu organizacyj nadchodzą 
listy i depesze, solidaryzujące się 
z walczącymi o poprawę bytu. 

Strajk trwa nadal, 


Radio śląskie 


ŚRODA, 17 marca, 


6.00 Pieśń poranna. 6.08 Konec, po- 
pułarny (płyty). 7.25 Wiad, bież. 
780 Muz. baletowa (płyty). 12.08 
Fragm. z oper Ryszarda Wagnera 
(płyty). 18.00 Koncert życzeń. 13.15 
Koncert popularny (płyty). 13.58 
Wiad. giełdowe. 15.15 Koncert re- 
klam. 15.35 Życie kult, Śląska, 15.40 
F. Schubert: V, Symfonia B-dur — 
w wyk. ork, Filh. Berlińskiej pod 
dyr. Jaszy Horensteina (płyty). 
18.20 Prasa młodzieżowa — odczyt. 
18.35 Najpiękniejszy kontralt — Ma 
rim Anderson (płyty). 
gra. 18.50 Bez organizacji nie ma na 
lasku rolników — pòg, 19,25 Pieśmi 
w wyk. Jadwigi Liewelyn - Jarec- 
ckiej, T. Jarecki — akomp, 19.40 
Największa szarża polskiej jazdy — 
odezyt. 19.50 Zagłębie Dąbrowskie 
ma głos. 22.40 Maz. salonowa z płyt. 


CZWARTEK, 18 marca, 


6,00 Pieśń. 6.03 Same marsze (pły 
ty). 7:25 Wiad. bież. 7.80 Ork. woj- 
skowa (z Wilna). 12.50 Mikołów — 
rog. 13.00 Koncert życzeń. 13,16 Na 
żołnierską mitę (plyty). 13.58 Wiad. 
giełdowe, 15.15 Orbis mówi, 15.18 
Kone. reklam, 15,36 Życie kult, Ślą- 
ska. 15.40 5, Moniuszko; Tańce góral 
skie (płyty). 15.45 Polskie pieśni lu- 
dowe (płyty z Warszawy). 16.00 S. 
Moniuszko: Bajka — uwertura (pły” 
ty), 17.15 „Historia o Męce Miłego 
Pana jema Krysta“ — słuchowisko 
Nap, dr. L. Pobóg =- Kielanowski. 
18.20 Pog. akt. 18:80 M, Karłowicza 
„Rapsodha litewska“ — w wyk, Ork, 
symf, pod dyr. T. Mazurkiewicza 
(płyty). 18.45 Program na jutro. 


6291 9465 10403 11772 14084 15557 
17790 19201 20114 648 22678 28706 
25099 606 27222 388 JGL 28186 787 
948 30600 31555 82584 83850 84662 
95 87220 38260 360 40968 75 41235 
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250 981 47104 289 48123 49225 50695 
883 52111 913 53863 917 54269 56879 
57102 37 691 58083 888 589 87 613258 
62506 898 63754 64171 65654 949 
66204 67056 69595 70801 71222 821 
18073 425 55 756681 16813 78956 79759, 


80088 699 84502 85708 322 88019 
87 237 626 786 92702 810 94208 98014 
100189 482 101740 102252 921 108744 
105104 741 112698 118392 579 715 
116100 117252 118128 61 496 989 68 
121854 122197 216 128694 126906 
127968 481821 133007 184585 664 
186967 187705 138210 639 189861 
140198 249 141846 85 142096 143644 
145130 752 146480 804 147048 226 
43 148019 149597 760 76 841 956 
160446 154158 795 156748 167544 
159547 160079 922 162002 762 168482 
164104 166707 171675 796 175333 890 
944 176240 179025 174 181905 183971 
185935 187326 188169 189202 190051 
389 689 194747, 


Wygrane go 50 zł. 


1290 507 637 86 21388 8722 978 
4291 6TL 5778 7140 10608 901 11914 
12606 801 988 18842 764 14008 489 
618 16606 764 18427 621 801 19992 
20420 21614 824 22249 440 882 23897 
24061 743 25566 26620 28522 771 
29505 876 30792 81206 566.809 938 88 
32686 83028 819 34/54 35406 36129 
60 852 37479 541 829 38311 534, 


40000 189 762 41569 42245 43318 
879 450546 46084 401 19 47024 3607 
498825 31 49724 962 50606 51232 508 
19 54090 53084 188 54824 644 79 717 
81 55560 57684 35 58208 378 69582 
60337 61647 62434 849 64103 236 487 
955 65210 68675 965 70128 85 684 
578 71392 78464 754456 907 44 76757 
19029 448 860. 


80701 81602 82370 83101 475 886 
84035 3872 666 85681 936 89817 656 
548 91064 396 GOG 93209 97408 99994 
100631 101599 734 102587 1083674 
106266 108175 568 110077 297 111938 
112486 118776 114901 116098 873 
117209 349 118596 119108 444 122179 
219 902 128698 124916 126580 127641 
915 128676 129385 130160 133153 994 
135496 958 136164 14061] 143388 787 
144276 151 74 78 146587 477 146025 
255 147758 158497 511 149240 674, 


150854 75 152761 153097 240 702 
944 154284 155758 156160 157480 870 
158016 657 1600420 885 161066 197 
375 710 830 162452 774 164525 652 
165392 166215 167666 168739 169208 
479 170581 658 171093 172658 723 
889 173409 577 648 57 89 174266 578 


gl 175918 177021 178119 78 506 180027 


'25 181866 183227 184183 878 186188 


© 
z m” 884 187798 959 188637 702 189876 
Wygrane ro ypyónaru3g 47 656 945 191063 192072 
2208 3438 522 4195 s 76 556 654 759 971 194008 868. 


18.45 Pro- | Dzien 


POLSKA MUZYKA LUDOWĄ 
TRANSMITOWANA DO AMERYKI 


Dn. 18 marca o godz. 20,30 Polskie 
Radio padaje dla dzieci szkolnych w 
Ameryce koncert polskich pieśni, lu- 
dowych w wykonaniu chóru między- 
szkolnego m. Warszawy pod dyr. 
Tadeusza Mayznera, Przed audycją, 
przed mikrofonem Polskiego Radia 
przedstawiciel jednego z dwu najwię 
kszych towarzystw  radiofonicznych, 
a misnowicie Columbia Broadcasting 
System, p. Saerchinger przeprowadzi 
reportaż, który nadany będzie wyłą- 
cznie dla Ameryki, 


NOWE SŁUCHOWISKO. 


Do grona polskich autorów słucho 
wiskowych przybywa, znana pisarka 
Maria Morozowicz =- Szczepkowska. 
Głośna jej sztuka „Sprawa Moniki'- 
obiegła w swoim czasie z wielkim 
sukcesem całą Polskę. Słuchowisko 
„Matka", które Kameralny Teatr 
Wyobraźni nadaje dn. 18,8 o godz, 
19, zaczerpnięte z niegranego nigdzie 
jeszcze Morozowicz-Szczep 
kowskiej i adaptowane przez Sewe- 
rynę Broniszównę dla radia — jest 
proste i przejmujące. Obraca się dô- 
koła aktualnej w wielu i 
sprawy — i dziecko między 


mitaj obsadzie: Pancewicz — Lesz- 
czyńska, Broniszówna, Lubieńska, 
Chmurkowska i Węgrzyn, który reży 
soruje słachowisko. 


Radio warszawskie 


ŚRODA, 17 marca. 


6.30 Pieśń, 6.33 Gimnastyka. 6.50 
Kwintet BoA Go (plyty). 7.15 
ziem. por. 7,2 arę ormacji, 
1:30 Muzyka (płyty). 8.00 Aud. dla 
szkót, 11.80 Aud, dla szkół wygłosi 
prof, Jaa Rostafiński. 12.00 Hejnał. 
12.08 Muz. operowa (płyty). 12.40 
Dzien. połud. 12,50 Umiejętność ro- 
bienia zakupów — pog. 15.00 Wiadi 
gospod, 15.15 Trio Polskiego Radia, 
1555 Skrzynka techniczna, 16.10 
Nad albumem  zmaczków  pocztó” 
wych—dialog (dla dzieci starszych). 
16.26 Tysiąc i jedna noc — suita S, 
Bortkiewicza w wyk. Ork, T, Seres 
dyńskiego (ze Lwowa). 17.00 Kam- 
pania inflancka Marsz. Śmiłego - Ry 
idza — odczyt. 17.16 Koncert ja 
stów. 17.50 owa z Elizą Orzesz 
kowa (wywiad fikcyjny). 18.00 Pog. 
akt, 18.10 Robotnicze ćwiczę — pog. 
18.20 Konc. reklam. 18.45 Program. 
18.50 Nowe rośliny pastewne — pog, 
19.00 Cnota żołnierska. 19.25 Mała 
Ork. P. R. pod dyr. Z. Górzyfńiskiego. 
20.86 Chwila Biura Studiów. 
wiecz, 20.55 Pog, akt. 21.00 
pinie w opr. W. Hur 


owca — AE A kę Kmito« 
WA — ypce, eski — 
ka, R. Halber — zela. 22.20 
Śpiewy Mickiewicza i Fi — 
aud. muzyczna (ze Lwowa). 22.40 
Muzyka lekka (płyty). 


CZWARTEK, 18 marca, 


6.80 Pieśń. 6,88 Gimnastyka, 6.50 
Piosenki żołnierskie. 7,15 Dzien, por. 
7.25 Parę informacyj. 7.80 Ork, woj< 
skowa z Wilna, 8.00 Aud. dla szkół. 
11,30 Por, muz. dla szkół < 
nych. 12.00 Hejħat 12.03 Mała Ori 
P. R. dyr, Z. Górzyńskiego, 
12.40 Dziem. połud. 12.50 O warzy= 
wach na własny użytek — pog. 15.00 
Wiad, gospod. 15.15 Kapela Ludowa 
F. Dzierżanowskiego. 15.46 Pieśni 
ludowe w wyk. I Warsz. Miejskiego 
Kołą Śpiewaczego pod dyr. T, Czu-< 
dowskiego, 16.00 Skrzynka ogólna. 
16.15 Życie kult. stolicy. 16.20 Chwil 
ka pytań — dla dzieci starszych. 
16.35 Kwartet salonowy Rozgłośni 
Krakowskiej pod dyr. F. ika; 
17.00 Zmartwienin świąteczne pani 
domu — odczyt. 17,15 Współczesną 
muzyka polska (płyty). 17.50 O pa 
miętnikach Bolesława Limanowskie< 
go — odczyt, wygl Władysław Po4 
bóg « Malinowski. 18.00 Pog. akt. 
18.10 Kom. śniegowy. 18.13 Wiad 
sport. 18.20 Orbis mówi. 18.25 Konc. 
reklam. 18.45 Program. 18.50 Pog: 
akt. 19,00 Premiera słuch „Matka“ 
M. Morozowicz + Szczepkowskiej. 
19.35 W dniu Imienin Marsz. E. Smi 
głegu - Rydza. 20.30 Pieśni ludowe 
w wyk. Chóru Międzyszkolnego m. 
st, Warszawy pod dyr. T. Mayznera 
(Transm. do Ameryki), 20.45 Dzien. 
wiecz. 21.00 Sylwetki komp ów 
polskich — Stefan Malinowski. 21.55 
Mnz. lekka i tan. w wyk, Małej Ork. 
P. R. pod dyr. Z. Górzyńskiego z 
udz. „Czwórki Radiowej”. 


Ratio krakowstie 


ŚRODA, 17 marca, 


7.25 Kilka informacji. 7.80 Muz 

por. (płyty). 12.03 Muzyka kameral- 
na (płyty). 14.00 Lok. wiad. 
14,05 Koncert popularny, 15.156 Kone, 
reklam, 15.80 Piosenki (płyty). 16.05 
Wiad. z dnia. 18,20 Utwory Klaudiu 
szą Debussy'ego (płyty). 18.45 Pro- 
gram na dzień następny. 20.20 „Dia- 
logi niedobranej pary“. 


CZWARTEK, 18 marca, 

1.25 Kilka informacji. 7.80 Ork. 
wójs. (z Wilna). 12.50 Aud. dla dzie- 
ci wiejskich. 14.00 Muzyka polska 
(płyty). 15,15 Orbis mówi. 15.18 Kon 
ċert reklam, 15.20 Pieśni ludowe w 
wyk. Framciszka Bieńka (płyty). 
16.00 Chwilka społeczna, 16.05 Sport 
w Polsce wygł płk. A. Wójcicki. 
16.15 Wiad. z dnia. 17.15 Współcze- 
sna muzyka polska (płyty z War- 
szawy). 18.20 Trybuna młodych kom 
pozytorów: Nora Jollesówna (fort.)4 
oraz Kwartet Stow. Młodych Mury< 
ków, 18,45 Program. 


. 


, A 


17.3.97 


P. P. S. i Klasowe Związki Zawodowe 
nie dadzą budżetu Komisarzowi 


Szereg wniosków 


uchwalone 


większości socjalistycznej w obronie praw robotniczych zostało 


„Obóz Narodowy" stając w obronie kamieniczników uniemożliwił uchwalenie wniosku 
o płaceniu przez miasto komornego za bezrobotnych 


Posiedzenie otworzył o godz. 
140 prezydent Godlewski, ko- 
munikując o uzupełnieniu po- 
rządku dziennego przez sprawy: 
umorzenia pożyczki, wypłaconej 
pracownikom miejskim przed 
świętami Bożego Narodzenia 
oraz w sprawie przestrzegania 
przez przedsiębiorców i do- 
stawców miejskich umów zbio- 
róowych oraz ustawodawstwa 
socjalnego, 


W obronie pozbawio- 
nych dachu nad głową 


Tow. Potkański zgłasza wnio- 
sek o uzupełnienie porządku 
dziennego sprawą płacenia przez 
Zarząd Miejski komornego za 
bezrobotnych oraz podwyższe- 
nia na ten cel podatku od vie- 
ruchomości. 

Wnioskowi tow. Potkańskie- 
go sprzeciwia się przewodni- 
czący, który oświadcza, iż spra- 
wa ta... nie jest jeszcze przy- 
gotowana. 

Tow. Chodyński stwierdza, 
iż sprawa ta posiada zbyt do- 
niosłe znaczenie dla rzesz ro- 
botniczych i dlatego stawia 
nagłość tej sprawy 1a porząd- 
ku dziennym, 


Prowokacja endecka 


W sprawie porządku dzien- 
nego zabiera głos adw. Szwei- 
dler, który wnosi o zdjęcie z 
porządku dziennego sprawy 
pokrywania przez miasto kosz- 
tów utrzymania w zakładach 
opiekuńczych nieletnich sierot 
po ofiarach endeckich zbirów. 

Adw. Szweidler miał na tyle 
tupetu, by twierdzić, że wnio- 
sek ten stanowi obrazę Naro- 
du Polskiego... 

Oświadczenie to 
okrzyki: 

— Nie Narodu Polskiego, 
tylko endeków. 

Wara wam endecy od i- 
dentyfikowania się z Narodem 
Polskim, 

— Mordercy i mordy muszą 
być potępieni, 

— Mów Pan o swoim bracie, 
który wraz z Zydem Fiszerem 
wyzyskiwał robotników — Po- 
laków. 

Przeciwko wnioskowi zabiera 
głos tow, Chodyński. 

W tym momencie adw. Ko- 
walski pozwala sobie na prowo- 
kacyjny okrzyk, 

— Hańba obrońcom 
skim. 

Okrzyk ten wywołuje burzę 
protestów, 


przerywają 


żydow- 


Napiętnowanie 
podżegaczy do zbrodni 


Tow. Zerbe; To jest łobuzer- 
ski wybryk obrońcy Żyda To- 
rończyka. 

Tow. Malinowski; Obrońca 
mordercy niema prawa głosu, 

Tow. Potkański: Pan pochwa- 
la zbrodnię. 

W trakcie tego incydentu, 
wybuchają ostre kontrowersje,,., 
Radni endeccy wstają. W tym 
momencie wstają i radni PPS 
i Klasowych Związków Zawo- 
dowych. . 

Przewodniczący dzwoni bez 
przerwy. Okrzyki z obu stron 
padają bez przerwy, tak że nie 
można rozróżnić treści tych 
okrzyków, Wreszcie gwar u- 
cicha i tow. Chodyński rozpo- 
czyna swe przemówienie; 


Mord na bezbronnym — 
to hańba 


— Nie zabrałbym głosu w 
tej sprawie, gdyby nie padło 
tu określenie. iż wniosek ten 
stanowi obrazę Narodu Pol- 
skiego... 


spokojnego przechodnia na uli- stycznym, na które padło 120 


cy. Obraża się 
gdy się do mordów podżega. I 
dlatego zawsze i wszędzie ja- 


ko ludzie, jako socjaliści, wal- ra chce wziąć na siebie odpo- ją się pewne gry 


Naród Polskijtys, głosów. 


W Radzie Miejskiej istnieje 
większość socjalistyczna, któ- 


leczny obowiązek miasta. 
Tow. Potkański wskazał iż 
sprawa rzeźni miejskiej jest 


R. Sztrauch: Kazimierz spo- 
kojnie... 


Tow. Malinowski: Sztrauch 


obiektem tak poważnym,iżdzie|i Kowalski są per ty. 


zak: lisowe 


czący o sprawiedliwość. będzie- wiedzialność za prowadzenie uniemożliwiające wykup. 


my potępiać mord i piętnować 
morderców, 

Oświadczenie tow. Chodyń- 
skiego wywołuje nieopisaną 
wrzawę na ławach Obozu Na- 
rodowego. Krzyżują się okrzyki. 

Tow.. Malinowski: Precz z 
chrześcijańskimi mordercami. 

Tow. Potkański: Macie od- 
wagę mordować bezbronnych 
i biednych. 

Tow. Domeradzki; Sumienie 
was gryzie. Boicie się widma 
zamordowanych. 

Z kolei zabiera głos tow. 
Potkański dla umotywowania 
nagłości wniosku w sprawie 
płacenia przez miasto komor- 
nego za bezrobotnych. 

W dłuższym przemówieniu 
tow. Potkański wskazuje jak 
doniosłe znaczenie dla klasy 
robotniczej posiada ten wnio- 
sek, jeśli wziąć pod uwagę 
ogrom nędzy mieszkaniowej 
w Łodzi. 


„Obóz Narodowy“ broni 
kamieniczników 
Przeciwko temu wnioskowi 


przemawia r. Grochowski: 
Gdy staje on na trybunie 


| rozlegają się okrzyki: 


— Pan jest płatnym obrońcą 
kamieniczników. 

— [lu pan lokatorów wyrzu- 
cił już na bruk, 

— Pan niema tu prawa m^- 
wić, bo panu płacą za obronę 
kamieniczników. 

Adw. Grochowski: Obóz Na- 
rodowy nie wstydzi się tego, 
że broni właścicieli nierucho- 
mości... Gdybyście mieli do- 
my, tobyście też eksmitowali. 

Tow. Malinowski: A więc 
„Obóz Narodowy“ to obóz ka- 
mieniczników. 

Tow, Chodyński: Coście mó- 
wili w czasie wyborów. 

Tow. Potkański: Wy macie 
czelność mienić się obrońcami 
robotników. i 

Adw, Grochowski kończy 
swe przemówienie „sentymen- 
talnym apelem“ do większości 
socjalistycznej, by cofnęła swój 
wniosek w imię „gospodarczej 
racji stanu"... 

Tow. Malinowski: Zysk ka- 
mieniczników, to zysk lich- 
wiarza, 

W głosowaniu wniosek tow. 
Potkańskiego o postawienie 
na porządku dziennym wnio- 
sku w sprawie płacenia przez 
Zarząd Miejski komornego za 
bezrobotnych przechodzi 
przeciwko głosom „Obozu Na- 
rodowego", natomiast wniosek 
r. Szweidlera upada. 


O poszanowanie woli 
wyborców 


Z kolei zabiera głos tow. 
Chodyński, który w zwartym 
i mocnym przemówieniu mo- 
tywuje wniosek o zdjęcie z po- 
rządku dziennego sprawy bud- 
żetu. 

Tow. Chodyński scharakte- 
ryzował dzieje samorządu w 
ciągu ostatnich trzech i pół lat, 
w czasie których miastem — 
pomimo dwukrotnych wybo- 
rów rządzą komisarze rządowi, 
którzy nie posiadają zaufania 
ogółu ludności. 

Budżet zaś jest symbolem 
zaufania. Daje się budżet wła- 
dzom, jeśli się ma przeświad- 
czenie iż zgodnie z tym bud- 
żetem będą gospodarować, 

W końcu tow. Chodyński 
składa w imieniu klubów so- 
cjalistycznych oświadczenie w 
którym stwierdza między in- 


Obrazą Narodu Polskiego nie | nymi: 


jest ten wniosek.. Ubraża się 


Wybory odbyte 27/9 1936 r. 


Naród Polski, gdy ktoś z tego|dały w rezultacie zdecydowa- 
narodu pochodzący mordujelne zwycięstwo listom socjali-! wych ale i ze względu na spo-|Sztraucha) Zurech cicho... 


gospodarki miejskiej w myśl 


W dyskusji nad tą sprawą 


potrzeb i interesów szerokich zabieraii kolejno głos r, Gro- 
rzesz mieszkańców Łodzi i in- chowski, tow, Chadyński, adw. 


teresów samego miasta. 

Po 3 i pół letniej gospodar- 
ce komisarzy rządowych, zgod 
nie z wolą olbrzymiej więk- 
szości ludności miasta Łodzi 
wybraliśmy 7 stycznia 1937 r. 
prezydium Magistratu. Oby- 
watela N. Barlickiego nie za- 
twierdzono na prezydenta m. 
Łodzi a sprawy wiceprezyden- 
tów dotychczas nie rozstrzyg- 
nięto. 

Decyzja Ministerstwa Spraw 
Wewnętrznych odnośnie osoby 
N. Barlickiego nie została za- 
opatrzona w żadne motywy. 

Skoro więc, nam socjalistom 
nie oddaje się rządów w mie- 
ście, skoro nie zatwierdza się 
wybranego Zarządu Miejskie- 
go uważamy za swój obo- 
wiązek odpowiedzieć zdecy- 
dowanie, że w tych warun- 
kach budżetu dla komisarycz- 
nego Zarządu Miasta nie uchwa 
limy. Budżet Miasta daje się 
że do kogo się ma zaufa- 
nie. 

Budżet miasta możemy dać 
tylko władzom z wyboru, do 
których mamy zauianie, że 
władze te będą lojalnie wyko- 
nywać budżet ułożony wedłu 
i interesów ludności 
miasta, 

Do komisarzy ani do ich 
gospodarki zaufania nie mamy 
i komisarzowi  rządowemu 
budżetu nie uchwalimy. 

Z tych względów wnosimy 
o zdjęcie sprawy budżetu z 
porządku obrad. 

W głosowaniu wniosek klu- 
bów socjalistycznych został 
przyjęty i sprawa ekspose 
budżetowego prezydenta mia= 
sta została zdjęta z porządku 
dziennego. 


O podjęcie walki 
z drożyzną 


Po ustaleniu porządku dzien 
nego, przewodniczący oznaj- 
mia iż zgłoszone zostały trzy 
wnioski nagłe, między innymi 
wniosek PPS i Klas. Zw. Zaw. 
oraz Bundu w sprawie walki 
z drożyzną, 


Wniosek ten brzmi jak na- 
stępuje: 

Raptowny i dotkliwy wzrost 
drożyzny stale nasilający się 
stanowi groźne niebezpieczeń- 
stwo dla ludności pracującej 
naszego miasta, której skrom 
ne i niewystarczające na wy- 
żywienie rodzin, zarobki do- 
tychczasowę obniżają się swej 
realnej wartości coraz bar- 
dziej. Głód zagląda w oczy 
już nietylko bezrobotnym, lecz 
i tym którzy dotychczas jesz- 
cze pracują. 

Nie widząc żadnego obiek- 
tywnego uzasadnienia dla tak 
gwałtownego wzrostu drożyz- 
ny, widząc natomiast klęskę 
głodu jaką ona niesie dla naj- 
szerszych warstw ludności 
pracującej, R. M., domaga się 
od Rządu ukrócenia wszelkiej 
spekulacji artykułami pier- 
wszej potrzeby i celowej wal- 
ki z drożyzną. R. M. wzywa 
Zarząd Miejski do wystąpienia 
z odnośnymi żądaniami do 
Rządu. 


Kapitulacja endecka 
w sprawie rzeźni 


potrzeb 


Z kolei przystąpiono do 
sprawy wykupu Rzeźni Miej- 
skiej. 

Sprawę referował tow, Pot- 
kański który wskazał na ko- 
nieczność wykupu rzeźni już 
nietylko ze względów finanso- 
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Kowalski r. Grzegorzak. 

W czasie tego przemówienia 
gdy r. Grzegorzak usiłował 
przemycić twierdzenie iż ob- 
niżono sumę wykupu z4 milj. 
do 1.140.000, rozlegają się 
okrzyki: 

— Kogo pan buja... 

— Nie mów pan do galerii... 

Skonsternowany r. Grzego- 
rzak kończy swe przemówie- 
nie... 

Z kolei zabiera głos r. Schultz, 
który wypiera się endeków, 
zasiadających w raczie miej- 
skiej w okresie lat 1923—1927, 
którzy zaprzedali elektrownię 
łódzką. 

— To Skulski i Tołłoczko 
zrobili — mówi p. Schultz. 

— A kto to był Skulski? 
Czy nie endek? — wola tow. 
Malinowski, 

— Skulski i Tołłoczko mie- 
li w Warszawie stosunki... 

Przewodniczący: Proszę do 
tematu. 

Adw. Kowalski: Co pan tak 
broni filarów Obozu Koca. 

Po r. Schutzu, zabiera głos 
tow, Milman, który wskazuje, 
iż „Obóz Narodowy“ pod na- 


£ porem opinii społecznej mu- 


siał zrezygnować z 
uprzednia stanowiska, 

Po przerwaniu dyskusji i od- 
powiedzi referenta tow. Pot- 


zajętego 


Po r. Lewinie, wchodzi na 
trybunę r. Belka, powitany 
oklaskami i gwizdami... 

R. Belka zaczyna mówić a 
drożyźnie i wyzysku. 

Tow. Milman: A jak pan 
wyzyskiwał robotników-pola- 
ków w „Chrześcijańskim Domu 
Odzieżowym”*. 

R. Belka zaczyna bić pięścią 
w trybunę... 

Tow. Malinowski: Zacho- 
wuj się pan przyzwoicie. Tu 
nie jest „Chrześcijański Dom 
Odzieżowy” ani nie szynk... 


Antysemityzm endeków 
—to fałszywy chwyt 


Tow. Chodyński na wstępie 
swego przemówienia potępia 
„łobuzerskie zachowywanie się 
mówców z „Obozu Narodo- 
wego“ wskazując, iż można 
prowadzić dyskusję polityczną 
nawet ostro, lecz używanie ło- 
buzerskich wyrazów jest do- 
wodem niskiego poziomu umy 
słowego. 

„Obóz Narodowy“ mówi 0 
walce z żydami. Ale atakuje 
on biedne dzieci żydowskie 
pracowników żydowskich, stra 
ganiarzy i biedaków, 

Ale gdy przychodzi do gło- 
sowania nad wnioskami ob- 
ciążającymi i kapitalistów ży- 
dowskich—wówczas „Obóz Na 
rodowy" staje w ich obronie 
Bo p. Grochowski i Szweidler 
mają żydowskich klijentów, p. 
Rostkowski leczy żydów, a 
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Robóty te przewidziane są 
w planie robót na r. 1937-38 
lecz ze względu na udaremnie- 
nie przez „Obóz Narodowy* 
zaciągnięcia pożyczek nie wia- 
domo czy zostaną wykonane, 

Wniosek został przyjęty. 

Z kolei tow. Uhodyński re- 


fernuje wniosek klubu PPSi 
Klas. Zw. Zaw. o powierzanie 
robót i dostaw miejskich wy- 


łącznie przedsiębioreom, którzy 
przedstawią zaświadęzenie ln: 
spektoratu Pracy, względnie 
związku zawodowego, iż liono- 
rują umowę zbiorową i prze- 
strzegają przepisy ustawodaw- 
stwa socjalnego, 

Tow. Chodyński wskazał, jak 
doniosłe znaczenie ma ten wnio- 
sek dla klasy robotniczej, unie- 
możliwiając wyzysk robotników 
przez przedsiębiorców. 

W sprawie tej zabiera głos 
tow. Nutkiewicz, który wska- 
zuje jak dalece idzie współ. 
praca burżuazji polskiej z bur- 
żuazją żydowską, 

trakcie jego przemówienia 
członkowie „Obozu Narodowe- 
go“, chcąc zagłuszyć móweę 
rozpoczynają gwizdanie, tupa- 
nie i biją pięściami w pulpity. 

Z pierwszej ławy podnosi się 
adw. Szweidler podchodzi do 
każdego m radnych „Obozu Na- 
rodowego" i ucisza ich, 

Tow. Nutkiewicz kończy 
swoje przemówienie podkre- 
ślając, iż burżnazja żydowska, 
z którą proletariat żydowski 
walczyć musi z całą bezwzględ- 
nością, wszędzie współdziała 
z burżuazją polską, 

Następnie przemawia tów. 
Goliński, który wskazuje na tę 


kańskiego, zabiera głos adw.|! sprawy „Chrześcijańskiego Do- przepaść dzielącą słowa i czy- 


Grochowski, który domaga się | 


łącznego głosowania wniosków, 
zgłoszonych przez „Obóz Na- 
rodowy“, a zmierzających do 
obniżenia samy na wykup, a 
tym samym udaremnienia go. 

Na wstępie przegłosowano 
wniosek, wzywający Zarząd 
Miejski do obniżenia, na wy- 
padek wykupu Rzeżni Miej- 
skiej, obowiązującej taryfy ubo- 
jowej. 

W głosowaniu wniosek o 
wykup rzeźni miejskiej prze- 
chodzi, natomiast obniżona Z0- 
stała suma pożyczki na wykup 
do 1.140.000 zł. 

Przeszła również poprawka, 
ograniczająca prawo Zarządu 
Miejskiego do dysponowania 
majątkiem rzeźni i zakazująca 
wydzierżawienia rzeźni, zasta- 
wienia jej i zastaw dochodów 
rzeźni, 


O umorzenie pożyczki 
pracownikom miejskim 


Po przerwie tow. Potkański 
referuje wniosek P. P. S. i 
Klasowych Związków  Zawo- 
dowych w sprawie uznania 
udzielonej w swoim czasie pra- 
cownikom Zarządu Miejskiego 
pożyczki za bezzwrotny zasiłek. 
Tow. Potkański wskazuje, iż 
w swoim czasie pracownicy 
miejscy otrzymywali trzynastą 
pensję, a płace pracownicze 
uległy znacznemu pogorszeniu. 

Pierwszy zabiera głos r. 
Grzegorzak który w niesłycha- 
nie ironiczny sposób traktuje 
sprawę urzędniczą: 

— Dostali urzędnicy pożycz- 
kę na Boże Narodzenie, a na 
Wielkanoc zażądają znowu... 

Tow. Potkański: Jeśli bę- 
dzie z czego im dać — to 
dobrze... 

R. Grzegorzak: Ale my sta- 
wiamy wniosek o tym żeby 
żydzi-urzędnicy pożyczki nie 


otrzymali. 

R. Lewin: „Obóz Narodo- 
wy“ z każdej sprawy robi 
sprawę żydowską. Jak zabrak- 
nie żydów, to sprowadzicie 
choćby jednego żyda, 


R. Kowalski: (do radnego 


mu Odzieżowego“ 


radnego Szweidlera z żydem 


i spółki|ny „Obozu Narodowego". 


W mocnych słowach tow, 


Fiszerem—dowodzą jak wielką Goliński piętnuje łobuzerskie 


obłudą i kłamstwem są argu- 
menty antysemickie „Obozu 
Narodowego* 

Bo „Obóz Narodowy“ jako 
obóz posiadaczy jest z kapi- 
talistami żydowskimi związa- 
ny nierozerwalnymi nićmi. 

Wy występujecie przeciwko 
biednym kramikarzom i rze- 
mieślnikom żydom, ale nie 
prowadzicie walki z Kohnami 
i Eitingonami. 

R. Kowalski: Obliczono, że 
jest cztery i pół proc. urzęd- 
ników-żydów, a ilu jest prze- 
chrztów... . 

Tow. Malinowski: W „Obo- 
zie Narodowym“ szukajcie. 

R. Kowalski: W „Chrześci- 
jańskim Domu Odzieżowym* 
nie ma żydów. 

Tow. Potkański: No, a co 
wyszło na jaw na przewodzie 


sądowym. 
R. Br. Kowalski: Ja daję 
tysiąc złotych, jak tam się 


znajdzie żyd... 

Tow. Malinowski: jak ży- 
dzi przychodzą, to zamykacie 
drzwi, by ich ktoś nie zoba- 
czył, 

W dyskusji poprawki „O- 
bozu Narodowego“ upadły, 
zaś wniosek przeszedł jedno- 
myślnie. 

Po głosowaniu prez. God- 
lewski oświadcza, że uchwa- 
lony wniosek ma raczej cha- 
rakter dezyderatu. 

Tow. Potkański: Dezyderat, 
nie, to wniosek. 

Prez. Godlewski: No ale mo- 
żliwości budżetowe. 

'Pow, Potkański: To pan mo- 
że wniosek zawiesić, ale jest 
on uchwalony i obowiązuje. 


O inwestycje w dziel- 
nieach robotniczych 


Z kolei tow, Lancman refe- 
ruje wniosek klubu PPSi Kla- 
sowych Związków Zaw, 0 za- 
brukowanie szeregu ulic na 
Widzewie, Chojnach i Bałutach, 
wybudowania targowiską na 

idzewie i założenie parku na 
Chojnach. 
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wybryki „narodowców”, którzy 
przez karczemne burdy chcą 
odwrócić uwagę, iż są zaprze- 
danymi obrońcami kapitału. 

Obniżając powagę samorzą- 
du „Obóz Narodowy“ nie tylko 
że utrudnia pracę dla dobra 
miasta i proletariatu łódzkiego 
ale idzie na rękę tym którzy- 
by chcieli przekreślić istnienie 
Rady Miejskiej © socjalistycz- 
nej większości. 

W głosowaniu wniosek PPS 
i Klas Zw. Zaw. przyjęto, zaś 
poprawki Obozu Narodowego 
odrzucono. 

Po przegłosowaniu tego wnia 
sku, zrywa się nagle adw. Ko- 
walski i woła: A gdzie są na- 
sze wnioski? 

W tym momencie endecy 
rozpoczynają karczemną burdę 
gwiżdżą, grają na trąbkach, 
walą pięściami w pulpity. 

W momencie uciszenia się, 
przewodniczący oznajmia, że 
przystępuje do rozpatrywania 
wniosku o płacenie przez mia- 
sto komornego za bezrobot- 
nych. 

Słysząc to „Obóz Narodo- 
wy“, który już przed tym wy- 
powiedział się przeciwko te- 
mu wnioskowi, wszczyna na 
nowo burdę. 

Awantura trwa przez kilku- 
minutowa przerwę. 

Gdy po wznowieniu obrad 
przewodniczący chce udzielić 
głosu referentowi wniosku w 
sprawie komornego dla bezro- 
botnych „Obóz Narodowy“ 
wszczął na nowo obstrukcję. 

Nie mogąc prowadzić obrad 
przewodniczący zamknął po- 
siedzenie. 

W ten sposób „Obóz Narodo= 
wy“ uniemożliwił załatwienie 
tej sprawy, posiadającej tak 
doniosłe znaczenie dla rzesz 
bezrobotnych. 

Po zamknięciu posiedzenia 
endecy szybko opuszczają salę: 
Radni socialistyczni i galerią 
śpiewają „Czerwony Sztandar“ 
a po tym „Międzynarodówkę*. 


O bólu głowy 


„Kowalskina* — na ból głowy 
Firma Środek reklamuje, 

A Kowalski swym gadaniem 
Ból ten właśnie wywołuje... 


Tad, 
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Nocne dyżury aptek 


Nocy dzislejszej dyżurują apteki 
M. Kasperkiewicz, Zgierska 54, A. 
Rychter i B. Łoboda, 11 Listopada 86, 
J. Zundelewicz, Piotrkowska 25, 
Bojarski i W. Schatz, Przejazd 19, Cz. 
Rytel, Kopernika 26, M. Lipiec, Piotr- 
kowska 193, A. Kowalski i S-ka, 
Rzgowska 147. 


Program radiowy 


Środa, dn. 17 marca 


6.30 Pieśń poranna 

6.33 Gimnastyka 

6.50 Kwintet Henryka Golda 

7.15 Dziennik poranny 

7.25 Parę informacji 

7.30 Zapowiedź programu 

7.35 Muzyka z płyt 

8,00 Audycja dla szkół 

8.10 Przerwa 

11.30 Audycja dla szkół 

11.57 Sygnał czasu i hejnał 

12.03 Muzyka operowa 

12.40 Dziennik południowy 

12.50 „Umiejętność robienia zaku- 
pów* — pogadanka 

13.00 „Coś dla każdego”*.— płyta 
za płytą 

14.57 Wiadomości gospodarcze 

15.15 Koncert reklamowy 

15.40 Pogadanka łódzkiej rodziny 

radiowej 

Muzyka lekka 

„Nad albumem znaczków 

pocztowych* — dialog 

Tysiąc i jedna noc* — suita 

Bortkiewicza 

Odczyt 

Koncert solistów 

Wywiad fikcyjny z E, Orzesz- 

kow 


15.55 
16,10 


16.25 


17,00 
17.15 
17,50 


Pogadanka aktualna 
Pogadanka sportowa 
Literatura przez mikrofon dla 

wszystkich 

Piosenki żołnierskie i ludowe 
„Cnota żołnierska“ — audycja 
„Toi owo" — płyty 

.45 „Zycie kulturalne Łodzi“ — 
elieton 

Muzyka taneczna 

Chwila Biura Studiów 

5 Dziennik wieczorny 
Pogadanka aktualna 

„W zamkach, Szkocji“ — 

wieczór chopinowski 

21.45 Gabriel Faure: Kwartet forte- 
ianowy g-moll op, 45 

„Spiewy Mickiewicza i Fila- 
retów* — audycja muzyczna 


— — 


Najciekawsze audycje 
zagraniczne 


Środa, dn. 17 marca 


15.55 Budapeszt: „Turandot“ — 
opera Pucciniego 

21.00 Mediolan: „Parsifal“ — opera 
Wagnera 

21.15 Droitwich: „Dr, Faust“ — 
opera Busoniego 

21.45 Radio Paris: „La Bearnaise" — 
opera Messagera 
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Muzyka w dniu imienin 
Marszałka Smigłego- 
Rydza 


18 marca koncert pełnej werwy 
i romantyczności Kapeli Ludowej 
F. Dzierżanowskiego o godz. 15.15 
i koncert kwartetu salonowego z 
Krakowa wypełnią godziny popo- 
łudniowe. 

Poza tym o godz, 17.15 usłyszą 
radiosłuchacze muzykę poważną z 
płyt. Będą to współczesne utwory 
polskich kompozytorów — Szyma- 
nowskiego i Tansmana, 

Wieczorem o godz. 20.30 Chór 
Międzyszkolny pod dyr. T. Mayz- 
nera śpiewać będzie piosenki lu- 
dowe. 


Teatr Popularny 
(Ogrodowa 18) 


Dziś, w środę i dni następnych o 
godz. 8.15 wiecz, świetna komedia 
Stefana Kiedrzyńskiego „Raz się 
tylko żyje“. Doskonale zgraną ob- 
sadę tworzą; J. Gosławska, Z. Sy- 
kulska, K, Leszczyński, M. Zoner i 
B, Bolkowski. 

Reżyseria M, Zonera, 


mA 


Bezczelne metody wyzysk 


fabrykanta 


Jedna. z największych fabryk, tów do łaźni, wszak mają dla 


metalowych w Lodzi Weigta, 
wyrabiająca sobie opinię „pol- 
skiej i patriotycznej“ przez 


wpłacanie na F.O.N. i Pomoc 
Zimową pieniędzy, potrącanych 


robotnikom, stosuje w całej 


rozciągłości wyralinowane me- 


tody wyzysku, marnotrawstwa 
zdrowia i życia ludzkiego, ła- 
mania ustawodawstwa socjal- 
nego. 

Podczas ostrych mrozów te- 
gorocznych metalowcy praco- 
wali w nausznikach i kożu- 
chach, zmuszeni dzięki syste- 
mowi akordowemu, do zacho- 
wania niezmniejszonej wydaj- 
ności. 

Firma oszczędziła grube pie- 
niądze na opale, ale wielu ro- 
botaników nabawiło się choro- 
by i do dnia dzisiejszego cierpi 
na odmrożenie nóg, 

Jednakże firma w swoisty, 
fabrykancki sposób pamiętała 
o istniejącym przepisie o opa- 


S. |laniu sal fabrycznych— przepro 


wadziła imitację ogrzewania, 
trochę węgla, żarzącego się 
popiołu—celem wprowadzenia 
w błąd inspekcji pracy. 

Robotnicy pracują w atmo- 
sferze przesiąkniętej trującymi 
gazami— firma bowiem wycho- 
dzi z założenia, że praca najem 
ników, podobnie jak ich życie 
są znacznie tańsze od urządzeń 
ochronnych. 

W wydziale mechanicznym 
na 160 ludzi jest tylko 12 kra- 
nów. Woda oczywiście zimna. 
Na każdy kran przypada po 13 
wybrudzonych smarami meta- 
lowców. 

Wbrew wyraźnemu brzmie- 
niu umowy zbiorowej firma 
nie wydaje bezpłatnych bile- 


niej znaczenie jedynie „czyste“ 
zyski, a nie czystość i higiena 
robotników. 

A zresztą... Ustawiła beczkę 


z marznącą zimą wodą na sali, 


Można się myć i kąpać, ile du- 
sza zapragnie! 

Ustawę o 8 godzinnym dniu 
pracy firma omija w sposób 


17.3.37 


u Strajk majstrów 


| 


Widzewskiej Manufaktury 


Rada okręgowa Unii Pracow- 
ników Umysłowych odbyła posie- 
dzenie, na którym uchwalono o- 
podatkować wszystkich pracow- 
ników umysłowych, zrzeszonych 
w związkach, należących do U- 
nii, w wysokości 2—3 proc. po- 


borów miesięcznych na 


Przetarg | 


Zarząd Miejski w Łodzi ogłasza 
pisemny publiczny przetarg na do- 


rzecz | stawę żarówek wszelkich kategoryj 


strajkujących od dwóch tygodni |ala Zarządu Miejskiego w ilości 


majstrów Widzewskiej Manufak- 


około 8,000 sztuk rocznie. W do- 


tury. Pónadto postanowiono WY- | stawie przeważać będą żarówki 


stąpić z 
interwencji 
robotniczymi. 


inicjatywą wszczęcia 
wraz z związkami 


Robotnicy budowlani 
walczą o podwyżkę płac 


W wyniku długotrwałych roko- 


bardziej bezczelny, niż sprytny. |wań międzyzwiązkowych obecnie 


Majstrowie wyznaczają robot 


|nikówi porcję roboty, wyma- 


gającą 12, 14 lub 16 godzin 
pracy, oświadczają jednak, że 
nie wymagają od robotnika 
pracy nadgodzinnej może ją 
wykonać w dowolnym czasie, 
a jeśli z robotą się nie upara, 
będzie sam narzekał na własną 
ślamazarność pójdzie na bruk. 


Ilość przepracowanych gc- 
dzin prywatnie, przez grzecz- 
ność, notuje portier. Firma 
uwzględnia zeznania portiera, 
wypłaca jednak za nadgodziny, 
jak za normalne. 

Dzieje się to wszystko po- 
ufnie, prywatnie, w książecz- 
kach obrachunkowych figurują 
jedynie przepisowe 46 godzin 
tygodniowo, ale zarobki wpi- 
suje się faktyczne. 

Ten system obrachunkowy 
jest stosowany we wszystkich 
niemal fabrykach metalowych 
w Łodzi. 

Weigt wprowadził kilka ory 
ginalnych chwytów. 

Sprawie tej poświęcimy 
jeszcze artykuł, w którym 
omówimy również stan orga- 
nizacyjny robotników i stoczo- 
ne przez nich walki. 


Konferencja związków zaw. 
z okręgowym inspektorem pracy 


Jak wiadomo, na skutek pole- 
cenia Ministerstwa Opieki Spo- 
łecznej zwoływane są co pewien 
czas konferencje inspektorów 
pracy przy udziale przedstawi- 
cieli związków zawodowych ro- 
botniczych. Na konferencjach 
tych omawiane są sprawy, wy- 
magające interwencji inspekcji 
oraz ustalenia zasad wśpółpracy 
związków z inspekcją. 

Pierwsza tego rodzaju konfe- 
rencja zwołana została przez 
okręgowego inspektora pracy inż. 
Wyrzykowskiego w grudniu ub. 
roku. Druga z kolei podobna 
konferencja wyznaczona została 
na nadchodzącą sobotę, dnia 20 
b. m. Na konferencji tej przed- 
stawiciele wszystkich istnieją- 
cych na terenie Łodzi związków 
zawodowych zgłoszą szereg po- 
stulatów. Między innymi poru- 
szona będzie sprawa ustawy o 
czasie pracy, kwestia podwyżki 
płac w związku z drożyzną ar- 
tykułów żywnościowych, sprawa 
łamania umowy zbiorowej w 
wielu przedsiębiorstwach oraz 


nie przestrzegania ustaw socjal- 
nych i t. p. 
Postulaty robotnicze — zgło- 


szone na konferencji — zostaną 


Sylwetka kompozytorska 
Stefana Malinowskiego 


W czwartek, dnia 18: III. o godz, 
21 odbędzie się koncert poświęcony 
twórczości Stefana Malinowskiego. 

Wykonane zostaną obok kilku 
pieśni ludowych w układzie kom- 
pozytora sonata na wiolonczelę i 
fortepian, fortepianowe „Thema 
con variazioni“, pieśni oryginalne 
i drobne utwory tortepianowe. 

Kompozytor posiada ponadto w 
swej tece kompozytorskiej jeszcze 
szereg utworów, Zwłaszcza kame- 
ralnych, 

O wszystkich tych szczegółach 
dowiedzą się radiosluchacze z po- 
gadanki wstępnej dr. Emilii Elsne- 
równy. 


Teatr Polski 


Dziś, w środę, dnia 17 o godz, 
8.30 wiecz. przepięknie wystawiona 
genialna sztuka Ferdynanda Bruck- 
nera p.t. „Elżbieta królowa Anglii". 

W roli tytułowej występuje ulu- 
bienica Łodzi p. Irena Horecka. 
Rolę Filipa króla hiszpańskiego gra 
Zygmunt Tokarski. W pozostałych 
rolach Buczyński, Bończa-Torna- 
szewski, Bronowska, Łopuszańska, 
Nowosielski, Niwiński, Tatarkiewicz, 
Wichniarz, 

Całość przygotował dr. Jerzy Ro- 
nard Bujański. 


o 


następnie przesłane do Minister- 
stwa Opieki Społecznej, oczy- 
wiście z wyjątkiem tych, które 
będą mogły być załatwione przez 
inspekcję pracy w Łodzi. 
Przewidziane jest zwołanie po- 
dobnej konferencji z przedsta- 
wicielami związków pracowników 
umysłowych w Łodzi celem o- 
mówienia różnych aktualnych bo- 
lączek świata pracowniczego. 


Firma Busch nie płaciła 
za nadgodziny 


W fabryce metalowej Buscha 
trwa strajk okupacyjny robotni- 
ków zatrudnionych w odlewni. 

Firma nie wpisywała do 
książeczek obrachunkowych go 
dzin nadliczbowych a nieraz i 
normalnych w przeciągu kilku 
lat. 

Robotnicy domagają się wy- 
płaty sumy nieujawnionej w 
książeczkach za ubiegły rok. 

O ile konferencja w Inspek- 
cji Pracy nie da wyników i fir- 
ma odmówi uregulowania na- 
leżności sprawa zostanie skie- 
rowana przez klasowy związek 
metalowców do referatu kar- 
nego i Sądu Pracy, 


Konferencja 
w sprawie 


szwaczęk 
z Kitingonem 


W dniu wczorajszym odbyła 
się pod przewodnictwem insp. 
Fefermana konterencja w spra- 
wie zatargu w szwalni u Eitin- 
gona, przy ul. Sienkiewicza 82, 
Na konferencji ustalono, że 0- 
bydwie strony przeprowadzą 
między sobą bezpośrednie per- 
traktacje w sprawie opracowa- 
nia nowegp cennika. Wyniki 
tych rokowań przedłożone bę- 
dą na konferencji, która odbę- 
dzie się w inspekcji pracy w 
piątek, dnia 19-go bm, 

Związek klasowy stwierdził, 
że fiima wbrew przyjętemu w 
swoim cząsie zobowiązaniu ober- 
wała zarobki, Płace w szwal- 
ni u Kitingona, niesłychanie 
niskie — zdołały już zdobyć 
firmie rozgłos, Jak podaliśmy 
przed kilku dniami są wypad- 
ki, gdy rękawiczarki za dzień 
pracy otrzymują wynagrodze- 
nie w wysokości 86 gr, 


związki zawodowe robotników 
przemysłu budowlanego podjęły 
akcję o unormowanie warunków 
pracy i płac na rok bież. 


W dniu dzisiejszym zwołana, 


została pierwsza konferencja o- 


bustronna z- przedstawicielami 
przemysłu. Na konferencji tej 
ma być omówiony projekt umo- 
wy, opracowany przez zw. zaw. 
Robotnicy, jak to podawaliśmy, 
domagają się podwyżki płac prze- 
ciętnie o 20 proc, 


Akcja strycharzy cegielnianych 


W związku z przygotowaniami 
do otwarcia sezonu w. cegiel- 


niach, obecnie związki zawodowe | żądają 


specjalny wniosek da przemy- 
słówców, w którym strycharze 
ogólnego podwyższenia 


robotników przemysłu ceramicz-| płac o 20 proc., oraz dla dzien- 
nego wystąpiły z wnioskiem o|nie płatnych, których płace były 


zwołanie obustronnej 
cji i zawarcie umowy zbiorowej. 
Jak 


konferen-|szczególnie niskie, o 35 proc. 


W sprawie tej w najbliższym 


to już podawaliśmy, w|czasie zwołana ma być konfe- 


sprawie tej wystosowany został rencja u Inspektora pracy. 


Strajk w tkalni Kahlierta 


W dniu wczorajszym wybuchł 
strajk w tkalni Kahlerta przy 
ulicy Senatorskiej 4, Zastraj- 
kowało około 36 robotników, 
którzy wystąpili o podwyżkę 
płac oraz domagają się wypła- 


| 


cenia zaległych zarobków. 
związku z tym odbędzie się w 
inspekcji pracy XIII-go obwodu 
konferencja, która wyznaczona 


została na dzień jutrzejszy, ti. 
na czwartek, dnia 18-go bm. 


Praca dla uczniów szkół 


zawodowych 


Uczniowie szkół zawodowych 
swe wykształcenie teoretyczne 
muszą uzupełniać 
pracą w fabrykach, inaczej nie 
będą należycie przygotowani do 
objęcia stanowisk. W najbliż- 
szej przyszłości mają być zor- 


Na podstawie porozumienia 
zawartego pomiędzy zarządem 
Stow, Właścicieli Aptek w £o- 
dzi, a obywatelskim komitetem 
pomocy najbiedniejszym, wszys- 
cy bezrobotni i najbiedniejsi 
na terenie miasta, zaopatrzeni 
w specjalne talony na recepty, 
będą mogli otrzymywać bezpła- 


Piłka nożna 


Czy Łódź otrzyma 
trenera piłkarskiego 


Zarząd ŁZOPN-u zajmował 
się na ostatnim swym posiedze- 
niu sprawą terminów przyjazdu 
do Łodzi objazdowego trenera 
PZPN-u. 'lrener ten ma być 
przydzielony ĉo okręgu łódz- 
kiego na trzy miesiące, przy 
czym władze piłkarskie mają 
uzgodnić okres jego pobytu w 
naszym mieście z Poznaniem i 
Pomorzem. | 


Hokej 


Jaka drużyna hokejowa 
wejdzie do klasy A? 


Jak wiadomo, rozgrywki ho- 
kejowe o mistrzostwo łódzkiej 
klasy A ze względu na krótki 
okres zimy nie mogły być za- 
kończone co spowodowało ttu- 
dność w powzięciu decyzji co 
do awansu mistrza klasy B. 
Po ukończeniu bowiem pier- 
wszej kolejki mistrzostw na 
pierwszym miejscu w tabeli 
uplasowała się Wima, przed 
Zjednoczonymi i rezerwą SKS-u. 
Wynik jednak ten nie może 
być brany pod uwagę przy o- 
statecznej weryfikacji do kla- 
A. 

Prawdopodobnie zarząd 
ŁÓZHL zarządzi ukończenie 
mistrzostw klasy B na począt- 
ku sezonu przyszłego i dopiero 
wówczas mistrz tej klasy zaa- 
wansuje do klasy A, Sprawa 
ta rozpatrywana będzie na naj- 
posiedzeniu zarządu 
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bliższym 
LOZHL. 
Walne zebranie ŁUZHL wy- 
znaczone zostało na środę 24 bm. 


ganizowane okresowe konferen- 
cje inspektoratu szkolnego z 


praktyczną | przedstawicielami poszczególnych 


gałęzi przemysłu, celem zapew- 
nienia odpowiedniej ilości prak- 
tyk uczniom szkół zawodowych. 


—— 


Bezpłatne lekarstwa w aptekach 
dla najbiedniejszych i bezrobotnych 


tne lekarstwa, przepisywane im 
na wypadek choroby przez le- 
karzy, W dniu wczorajszym 


o mocy 5—40 wat 125—220 wolt. 


Oferty pisemne należy składać 
w Wydziale Przedsiębiorstw Miej- 
skich ul. Narutowicza 37 pokój 2 do 
dnia 5 kwietnia 1937 roku do godz, 
12 w południe, w kopertach zalako- 
wanych z napisem: „Oferta na do- 
stawę żarówek dla Zarządu Miej- 
skiego“, Do oferty należy dołączyć 
dowód złożenia wadium w wyso- 
kości 250 zł, gotówką. Oferty nie- 
odpowiadające warunkom przetargu 
lub złożone po terminie nie będą 
rozpatrywane. 

Warunki przetargu i projekt 
umowy są do przejrzenia w biurze 
Wydziału Przedsiębiorstw Miejskich 
przy ul Narutowicza Nr. 37 pokój 2 
w godzinach urzędowych. 


Zarząd Miejski w Łodzi 
Łódź, dnia 16 marca 1937 r, 


Ogłoszenie 


Na podstawie art, 35 rozporzą- 
| dzenia Prezydenta Rzplitej z dnia 
16 lutego 1928 roku o prawie budo- 
wlanym i zabudowaniu osiedli (Dz. 


Ww Ust. R, P. Nr. 23, poz. 202) Zarząd 


Miejski podaje do publicznej wia- 
domości, iż wobec  niezgłoszenia 
przez osoby interesowane zarzutów 
stały się prawomocne, sporządzone 
na podstawie ogólnego planu zabu- 
dowania m, Łodzi, zatwierdzonego 
przez Ministerstwo Spraw We- 
wnętrznych reskryptem z dnia 28 
marca 1935 roku za Nr. BO-34-1-64, 
szczegółowe plany zabu- 
dowania terenów przylegających 
do: 

ul. Przędzalnianej od osi ul, Prze- 
jazd do byłej granicy wsi Dąbrowa 
w pasie po 20 m. obustronnie wzdłuż 
osi ulicy, od byłej granicy wsi Dą- 
browa do osi ul. Dąbrowskiej w pa- 
sie pa 25 m. obustronnie wzdłuż osi 
ulicy, od osi ulicy Dąbrowskiej do 
osi przedłużenia ul. Bałuckiega i 
działki Nr, 11 przy ul. Niższej w pa- 
sie 25 m. na wschód i 15 m, na za- 
chód wzdłuż osi ulicy Niższej oraz 
od osi przedłużenia ul. Baluckiego 


wszystkie apteki łódzkie otrzy-| do osi ul. Słąskiej w pasie pu 25 m. 
mały odpowiednie wzory takich | obustronnie wzdłuż osi ul. Niższej 


recept, na podstawie których 
będą odtąd wydawać bezrobo- 
tnym bezpłatne recepty, 


wiadomości sportowe 


Kolarstwo 


Konferencja kolarzy 
łódzkich 


W poniedziałek 15 b, m. z0- 
stała zakończona zaprawa zi. 
mowa łódzkich kolarzy, wy- 
znsczonych przez ŁÓZK, Za- 
prawa ta odbywała się w ciągu 
czterech miesięcy w gmachu 
YMCA. Obecnie stała się aktu- 
alna sprawa przejścia do tre- 
ningów na torze i szosie, w 
związku z czem ŁOZK organi- 
zuje dla kolarzy, którzy odbyli 
zaprawę zimową, w dniu 20 
bm. o godzinie 19-ej w lokalu 
ŁTA4 przy ul. Wólczańskiej 189 
specj:lną konferencję. 

W sobotę 20 bm, LOZK or- 
ganizuje w lokalu ŁTK o godz. 
19-ej egzaminy kandydatów na 
sędziówkolarskich pomocniczych, 


Boks 
IKP—Okęcie 


W dniu 4 kwietnia odbędzie 
się w Łodzi ostatni mecz bo- 
kserski o mistrzostwo druży= 
nowe Polski między IKP a 
warszawskim  Ukęciem., Mecz 
ten zadecyduje, która z tych 
drużyn zdobędzie tytuł wice- 
mistrza Polski, 


i jej przedłużenia osiowego wzdłuż 
granicy pasów gruntu, oznaczonych 
Nr. 62 i 6ł przy ul, Sląskiej, z zala- 
maniem ukośnym przez działki, po- 
łożone przy ul. Sląskiej Nr, 60 i 62; 

ul, Wodnej od osi uł, Nawrot 
do osi ul. Rokicińskiej w pasie po 
20 m, óbustronnie wzdłuż osi ulicy; 

ul Mokrej i jej przedłużenia od 
osi ul. Limanowskiego do osi ul, 
Wrześnieńskiej w pasie po 30 m. 
obustronnie wzdłuż osi istniejącej 
ulicy Mokrej; 

od osi ul. Wrześnieńskiej do prze- 
cięcia z przedłużeniem ul. Drew- 
nowskiej w pasie po 30 m, obustron- 
nie wzdłuż osi projektowanego prze- 
dłużenia ul. Mokrej w prostym 
kierunku na południe ; 


od przecięcia z przedłużeniem 
ul. Drewnowskiej do granicy P. K.P. 
w pasie po 20 m. na południe i 60 
m. na północ wzdluś osi przedłuże- 
nia ul. Drewnowskiej. 

Omawiane plany zabudowania 
przechowane są w Oddziale Regu- 
lacji Miasta, Plac Wolności 14, po- 
kój 47, i megą być przeglądane 
przez interesowanych codziennie 
oprócz niedziel i świąt w godzinach 
od 10-ej do 12-ej, 


Łódź, dnia 15 marca 1937 roku, 
Tymczasowy Prezydent Miasta 


(—) M. Godlewski. 
„ZEE ZE 7 UR 


Przetarg 


Ubezpieczalnia Społeczna w 
Łodzi podaje do wiadomości, 
że w Nr. 61 Monitora Polskie- 
go z dnia 16 marca 1937 r. 
ogłosiła przetarg na wykona- 
nie instalacyj elektrycznych 
w budynkach szpitala przy ul. 


Walne zebranie dzien-| Zagajnikowej Nr. 22 w Łodzi. 


nikarzy sportowych 


W środę dnia 24 marca od- 
będzie się roczne walne zgro- 
madzenie Koła Łódzkiego Związ= 
ku Dziennikarzy Sportowych 
RP. Zebranie wyznaczone zo- 
stało na godzinę 18.80 w pier- 
wszym terminie i na 1y-tą w 
drugim. 


Ubezpieczalnia Społeczna 
w Łodzi. 
1 ZZ ZEE NZ IZZZA 


Dr. med. S. KRYNSKA 


powróciła 
choroby skórne, weneryczne 
(kobiety i dzieci) 
Sienkiewicza 34, tel. 146-10. 
Przyjmuje od 11—1 i od 3—% 


